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BOLESŁAWA BIERUTA 
o 
Wystawie Ziem Odzyskanych 


we Wrocławiu 


POLSKIEJ WE 
BOLESŁAW BIERUT 


„Zjednaczen e organizacyjne młodzieży polskiej — 
to danjosły czynnik wztos,u 51 n.e tylko młodz eży, 
ale i całego ludu pracującego Polsk, gdyż miodz.eż 
zjednoczona, zorg.nizoewaną i zwasiż, uaiwa i za- 
btzpiecza jedność działania wszys:k'ch najczynn €j- 
szych, najbazdz ej ofiarnych, przodujących w nauce, 
w walce, w pracy, w Gdbudow'e kraju w'tstw ludu 
pracującego. 

Jedność młodzieży ułatwi wykonanie w'elkich i za- 
szczytnych zadań, Jikie h siona włożyła dz Ś na bi rki 
naszego poakoienja, 

* 


Trzeba po pierwsze: uczyć ўе, uczyć i uczyć 


NA ZLOCIE 


ZJEDNOCZONEJ MŁODZIEŻY 
WROCŁAWIU PAN PREZYDENT 
MIĘDZY INNYMI POWIEDZIAŁ: 


pamiętajcie, że złe wychowan e wpajeł nam od 

dz.ec.ństwa stary, zmurszały usirój spo.eczny. 
Wc.ąż jeszcze c.ąży na nas spuśc zna starego ustro- 

ju, opartego па k'zywdz e ludzkiej : p-h ńb eniu 


człow.eka. 
* 


TRZEBA WRESZCIE KSZTAŁCIĆ W SOBIE 
I W INNYCH SIŁĘ CHARAKTERU, HART DUCHA 
OFIARNOŚCI I WOLĘ DO WALKI O SPRAWIE- 
DLIWOŚĆ SPOŁECZNĄ. 

xk 

MŁODZI OBYWATELE! TAKA BĘDZIE PRZY- 
SZŁOŚĆ POLSKI, JAKĄ WY POTRAFICIE STWO. 
RZYĆ'. 
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Budżety samorządowe na 1949 r. 


Kancelaria Rady Państwa przed k.lku tygo- 
dniami wydała szczegółową instrukcję w spra- 
wie układania i zatwierdzana budżetów przez 
związki samorządowe na 1949 ток. 

Instrukcja ta została wydana w porozumie- 
mu z Ministerstwem Adm 'nistracji Publicznej, 
Ministerstwem Ziem Odzyskanych : Minister- 
stwem Skarbu, . 

W chwili obecnej blisko 4 tysiące związków 
samorządowych żyje pod znakiem akcji 
budżetowania, która będzie mała duże 
znaczenie dla całokształtu spraw samorządo- 
wych, a nie tylko dla jego finansowego obl'cza, 

Instrukcja powyższa, uzgodniona przez wła- 
dze centralne, odpowiedzialne za nadzór nad 
samorządem terytorialnym, zakłada ścisłą 
harmonijną współpracę rad narodowych, jako 
organów stanowiących, planujących i kontro- 
lujących, z ich organami wykonawczymi, 

Ta współpraca, mająca wszelk'e ob.ektywne 
warunki dla rczwoju, będzie z kolei znaczną 
dźwignią w uporządkowaniu prac samorządu, 
w zlikwidowaniu chaosu, który dotychczas był 
nierzadk'm zjaw.'skiem w dziedzinie samo- 
rządu. 

U podstaw zasad zawartych w instrukcji, u 
podstaw obecnych prac samorządu w dziedz nie 
budżetowania, leży wielka myśl planowania. 
Sama mstrukcja zawiera nie tylko konkretne 
wskazania odnośnie formalnej strony budżetów, 
ale cały szereg zasad i założeń, wskazujących 
m.ejsce samorządu w naszym państwie ludo- 
wym. 

„Gospodarka samorządowa jest integralną 
częścią całej gospodarki państwowej, realzo- 
waną lokalnie w oparciu o szeroką podstawę 
samorządnej inicjatywy od dołu“, 

Z tego zasadniczego stwierdzenia, akcentują- 
cego z całą mocą ścisłe współdziałanie władz 
rządowych į samorządowych, wynika logicznie 
i konszkwentnie posiulat, by planowane dzia- 
łalności i gospodarki samorządowej było shar- 
monizowane z odpowiednimi odcinkami planu 
narodowego; by działalność zw'ązków samo- 
rządowych nie była, jak niekiedy się to zdarza, 
zjawiskiem marginesowym, by związki samo- 
rządowe, jak się to czasem zdarza, przestały 
być udzielnym' księstwami, lecz włączyły się 
w całej swej działalności, a w szczególnośc: w 
dziedzinie planowania, budżetowania і plano- 
wania inwestycyjnego w wielki plan ogólno- 
narodowy, 

Odpowiednio do tego, instrukcja zawiera sze- 
reg jasno sformułowanych zasad odnośnie roli 
i zakresu działania przedsiębiorstw samorządo- 
wych, metod związków samorządowych w u- 
dzielaniu subwencyj, wskazań dla związków 
samorządowych na poszczególnych szczeblach, 
w jakim kierunku winna iść ich działalność 
w ogóle, ze szczególnym wskazaniem jch zadań 
na najbliższy okres, 


Sformułowania powyższe, stanowiące cenny 
wkład w dziedzinie założeń nowego ludowego 
samorządu, wnni sobie przyswoić wszyscy sa- 
morządowcy i członkowie rad narodowych i 
ich prezydiów, członkowie onganów wykonaw- 
czych, a także wielotysięczna rzesza pracowni- 
Rów samorządowych, 

Cały szereg założeń, jak szczególna rola wo- 
jewódzkich związków samorządowych, jak 
rygorystyczne zasady odnośnie subwencyj, są 
to w samorządzie nowe prawdy, które nie zaw- 
sze jeszcze nawet przez ludzi dobrej woli są 
zrozumiałe; tym bardziej jako jedynie słuszne, 
zrodzone z kilkuletniej ewolucji odrodzonzgn 
samorządu, winny stać sę własnością wszyst- 
kich samorządowców, stanowiąc poważny zwrot 
w Życiu samorządu. 

Poza wytycznymi ogólnymi instrukcja za- 
wiera wskazówki formalne przy opracowaniu 
budżetów. 

Rozpoczęcie prac budżetowych  poprzedz ła 
odbycie w jednym czasie w połowie czerwca 
r. b, 16 wojewódzkich konferencyj samorządo- 
wych, na których przedstawic ele Kancelarii 
Rady Państwa і zainteresowanych M.nisterstw 
wyłożyli aktywow: samorządowemu zasady m- 
strukcji, 

Choć w tym przełomowym roku terminy 
prac budżetowych są krótkie, choć praca samo- 
rządu nie jest łatwa, zadania nałożone na 
związk: samorządowe muszą być w terminach 
wykonane, tak, by z chwilą rozpoczęcia jesien- 
nej budżetowej sesji sejmowej w październiku 
można było na podstawie zestawienia budżetów 
samorządowych wszystkich stopni z całego kra- 
ju przedstawić Sejmowi Ustawodawczemu przy 
rozstrzyganiu sprawy budżetu państwowego 
także całokształt sytuacji finansowej samorzą- 
du, ustalić sumę niedoborów, a tym samym 
określić wysokość funduszów Samorzącowego 
Funduszu Wyrównawczego i wysokość sum 7 
dotacyj celowych, 

Prace ie są i mogą być tylko wspólnym dz.e- 
łem rad narodowych, ich organów wykonaw- 
czych, a także j w dużej mierze pracowników 
samorządowych, 

Dane z przebiegu akcji budżetowej gmin 
wiejskich 1 т аѕі niewydzielonych, które win- 
ny w terminie do 1 sierpnia uchwalić budżety 
i przedstawić do zatwierdzenia prezydium po- 
wiatowych rad narodowych, pozwalają na wy- 
snucie wniosku, iż prace budżetowe będą w 
terminach i należycie co do jakości wykonane. 


Adam Wendel 


Jedź na wystawę 
Г.О. do Wrocławia 


Nr 8 


SAMORZĄDOWIEC 


Str, 155 


Wytyczne ideowo-organizacyjne 
ruchu zawodowego pracowników samo- 
rzadowych i użyteczności publicznej 


Referat tow. Edwarda Walaszczyka sekreta- 
rza generalnego Zarządu Gł. Zw, Zaw. Prac. 
Sam. Terytor. į Inst. Użyt. Publ. R. P. — wy- 
gioszony na czerwcowym rozszerzonym Plenum 
Zarządu Gł. Związku. 

Okres dzielący nas od ostatn ego plenarnego po- 
sedzenia Zarządu Głównego, był okresem dalszego 
rczwoju naszego życia pal:tycznego, gosy''darczego 1 
związkowego w każdej jednej dz edzin'e. 

N'emn ej trzeba powiedzieć sob e szczerze, że w со- 
dziennej naszej pracy mamy *rudnośc., 

Gdzie tkw: zło? 

Zło tkw. w tym, że nie wszyscy działacze zw.ązko. 
wi są należycie uzbrojeni w teoretyczne podstawowe 
w'edomośc, ułatwiające rozw qzywanie сойх ennych 
i ogimych interesów czionków naszego Zw ązku. 

Ма pods'aw'e naszej codzennej precy, na podsta- 
wie dość obszernego materiału dokumentacyjnego, na 
podstawie wnikl wej an:lizy, mus my sob e odpowie- 
dzieć, że m mo entuzjazmu : najlepszych chęci, mimo 
włożonego niejednokrotnie lużeg > wys łku, 
praca zw ązkowa nie jest wlaśc wa, a raczej przypad. 
kowa i dorywcza, а winna kyć ріапома i naukowa. 

Bardzo często pracą zw azkową п'е odpow ada tym 
zadaniom, które stoją przed związk em zawodowym, 
a nasz związek zawodowy — to potężną organ zacja. 

Według naszej dokumen'acji Związek Zawodowy 
Pracown ków Samorządu Terytorialnego i Instytucji 
Użu'eczności Publ cznej R. P. liczy: 

17 Okręgów, 385 Oddziałów, 206 377 czonków. 

Ale do całkow tego opznow.m a nowej problematy. 
ki ruchu zawodowego brak nam często słusznej pod- 

budowy |deolog cznej, 
` Brak wyksztalcena naszemu 
wemu. 

Do podstawowych wiadomości 
związkowego należy zal czyć: 

1. Zagadn'enie nowej rol: i zadań zwązku zawo. 
doweg» w warunkach nowego us:roju demokracji lu. 
dowej i różn'cy m'ędzy w-lką klasową w państwie 
kap falistycznym, a walką klasową w państw:e de- 
mokracji ludowej. 

2, Zagadn.enie хаёт ecenią ruchu zawodowego TÓŻ- 
nymi fałszywymi teoriem.. 

3. Zagadnienie, jak należy k erować ruchem zawo. 
dowym. 

4. Zagadn'enie, jak można najściślej powiązać a. 
pirat zwązkowy z masam’ pracown czymi. 

5. Zagadn.enie, jak kontrolować wykon:nie 
zadań, 


aktywowi zw.ązKo- 


każdego  działecza 


tych 


NOWA ROLA ZWIAZKÓW ZAWODOWYCH 


Odpow adając na pierwsze zag 'dn.enie o nowej roli 
1 zadan ach zw ązku zawodowego w warunkach no- 
wego ustroju demokracji ludowej i -stotnej różnicy 


m ędzy waiką klasuwą w p.ństwie kap'ialistycznym, 
a walką klasową w państw e demokracji ludowej, 
należy zdać sob e sprawę, że tema'u tego nie można 
wyczerpać c-łkowcie w referacie organ zacyjnym, 
można w nim tylko wym еп: zasadn cze tezy К erun. 
kowe. 

Pamiętać musimy, że pod kierown'ctwem partii ro- 
bątn czych doszłą do władzy kl.sa ribotn.cza, chłop- 
siwo i niel'gencja pracująca, 

Podstawową klasą Państwa Ludowego jes. klasa 
pracująca, z klasą r.boln'czą na czele, kićra najważ. 
niejsze i decydujące środki produkcji w dziedz n.e 
przemyslu, kredytu i transportu znacjonal zowała, a 
zem ę odda'a w ręce chiopów. 

W oparcu i w ścsłym porozumieniu z pzart.ami го- 
botn'czymi krzepł i rozw jał sę — walcząc o te same 
przeobrażenia społeczno _ gospodarcze, n:ezależny, 
ale nie apoliyczny ruch zawodowy. 

Siąd należy uważać za pewn'k, że wzrost i znacze. 
nie sły ruchu z'wodowego zawsze było zw ązane ze 
wzrostem i słą robotniczych pirti: — marksjstow- 
skich. 

Państwo Ludowe — państwo robotn'ków : chłopów, 
w którym. klasa robotn cza, przy k erującej roli partii 
robo n czych — odgrywa przedującą i decydującą 
rolę we wszystk'ch przejawach życ а pańs'wowego— 
przywiązuje w elką w-gę do odrodz nego, zjednoczo- 
nego ruchu zawodowego, jako składowego elementu 
obozu demokracji ludowej. 


WALKA KLASOWA 


Dopóki istnieją klasy, a w okrese przejśc owym 
od kapitalizmu do s-cjal zmu jeszcze klasy isinieją, 
nieun'kn ona jest walką kl:sowa. 

Dlatego też, zw ązek zawodowy, musi tak podkre- 
ślać *stn'enje walki klasowej. oraz konieczność 1 «е. 
iowość udziału w niej wszys.k ch związkowców, do. 
póki ne zostan.e zlikw.ddwana spekulacja į dopóki 
nie nastąpi pełne uporządkowan e gospodarki i han- 
dlu wg. planów państwowej gospodark . 

Pańs'wo Ludowe — zezwalając na wolność handlu 
prywatnego i kapitalizmu prywatnego, s.aw:a jednak 
warunek peństwoweg» ich regulowania, а mianowi: 
ce: przydziału, cen, nadzoru, kontrol: i t. 9, zdaje 
sobie sprawę jednak z tego, że regulowan'e zależy 
nie tylko od władzy państwowej, lecz jeszcze þar- 
dzej od s/opn!a dojrzaiości i uświzdomien.g mas 
pracujących. 

Lecz nawe przy całkowitym powodzen u tak'ego 
regulowania, przeciwieństwo klasowych interesów 
świała pracy i kapitału bezwarunkowo isin eje. 

Jednym w ęc z najważn'ejszych zadań zw ązku 22. 
wodowego jest prowadzenie wszechstrannej obrony 
interesów swych członków w walce z elemeniimi 
spekulacyjnymi, p-soży:n czymi, egoistycznymi, 


Str. 156 


SAMORZĄDOWIEC 


Nr 8 


Zadanie to pow nno zająć jedno z pierwszych 
miejsc w naszym zwiazku zawodowym, a cały aparat 
związkowy w.nien być odpowiednio przebudowany, 
zmeniony i uzupełniony wł:ściwymi dz ałaczami, 
kierującym: i ściśle współpracującym. z wszystkim: 
komisjami społecznym , jak: cenn'kowym, aż do ko- 
msjj імаікі z nadużyciam: i szkodnictwem włączn e, 
nie wyłączając ławn'kowania w Sądach Obywatel- 
sk'ch, 2 do ławnikowanią w Sądach Doraźnych. 


NASZ STOSUNEK DO STRAJKU 


Rzeczą również ważną jest całkow.te wyj.śne_ 
пе sobe, co to jest walka strajkowa, 


Każdy dz.ałacz związkowy : członek związku musi 
uznać zą rzecz całkow'c e zrozum ałą, że strajk był 
w ustroju kap talistycznym środkiem wywalczania 
pewnych ulg dla siebie, środk em hamowania wy- 
zysku kapital'stycznego będąc jednocześnie środk:'em 
mobilizacji klasy robotniczej do walki o obalen e u- 
sroju kap:talistycznego. 


Natom:ast w państw.e demokracj ludowej, jek. na- 
sze, ostatecznym celem każdego wystąp'en.a klasy 
robotniczej w formie strajku, może być jedynie i уу. 
łącznie wola walki z elementami kap't:l stycznymi, 
wypaczającymi 'stotę naszego państwa ludowego i dą. 
żącymi do obalenia władzy ludowej. 


Przykładem mcże być wypadek zamachu ocli- 
garchi: kap tal'styczno-imperialistycznej па wladzę 
ludową w Czechosłowacji : zajęcie mocnego stano. 
wiska przez związki zawa2dowe, sianowiską obronne. 
go i decydującego — przez proklamowanie sfrajku 
generalnego. 


Dlatego też zw аек zawodowy i jego dz ałacze 
nie mogą zapom nać : ne pow.nnj ukrywać przed 
masami pracującymi faktu, że styajk w pańs'wje de. 
mckacji ludowej — przy jstnienu władzy ludowej, 
n'e może тес miejsca, gdyż hamuje wzros; wytwór- 
с2050', д tym samym hamuje i spóźnia dobrobyt klasy 
pracującej, 


N.ewątpliwie w poszczególnych instytucjach mogą 
mieć miejsce zatargj i konfl kty, bądź z niezrozum е. 
nia poszczególnych grup pracowniczych, bądź też z 
winy ludzi przeważne ze starego aparatu, zajmują_ 
cych również obecnie Ssanow.skx nejednokrotn'e 
kierownicze, ale w zasadzie konflikty te w.ążą się z 
prowokacyjną robotą elementów reakcyjnych, które 
wykorzystując nasze trudności powojenne, względ- 
nie św adom'e szkodząc, dążą do poderwania naszej 
gospodark. planowej i n:szej władzy ludowej. 


W tych wypadkach, jedynie słuszną, zdrową i ce- 
lową metodą jest współdziałanie w jak najszybszym 
zlikwidowaniu konflktu czy zatargu przez zastoso_ 
wane środków wypływających z charakteru pracy 
związkowej i użyce środków zmierzających da usu- 
nięcia wadliwości i neporządków, oraz oddz aływanie 
uśw adamiające na członka lub członków. 

Przy tym i zawsze n:leży wyjaśniać, że wszelk e 
szkody wynikłe przy konfliktach, są szkodami dla 
rozwoju naszego państwa ludowego i jego gospodarki 
planowej, a więc i tym samym dla klasy przcującej. 


Tylko bowiem ten rozwój może stworzyć podstawę 
dobrobytu klasy pracującej pod względem mater al- 
nym i kul'uralnym. 

Jednym z najważniejszych sprawdz'anów prawidło_ 
wej i skuiecznej działalności zwązku zawodowego 
jest fkt, w јак m stopniu zwązek, rada zakładowa, 
czy delegaci skueczne д pobiegają tarcem i n'epo. 
r zumien'em, zapomocą przew.dującej poltyki, zm'e. 
rzającej do wszechstronnej obrony /'nteresów swych 
członków, przez uświadam'anie swych członków i 
usuwanie w роге zła, 


WSPÓŁZAWODNICTWO PRACY 


Jednym z najważniejszych ; najbardzjej podstawo- 
wych zadań klasy pracującej, po zdobyciu władzy 
państwowej, jest pow'ększen'e ilości produk'ów, jest 
wzmożenie wytwórczych sł i usprawnienie aparatu 
adm nistracyjnego. 

Obserwując nasz rozwój gospod.rczy, nie można 
pom nąć faktu, że z п сјаіуму młodzieży pracującej, 
tej entuzjastk: czynu na rzecz odbudowy į przebudo- 
wy i szybszego podniesien a stopy życiawej i kultu. 
ralnej — klasy pracującej — zrodzło sę współza. 
wadnictwo pracy. 

Obecny masowy rozwój współzawodni:ctwa pracy. 
którym żyją członkowie zw ązków zawodowych і 
działacze związkowi, musi być równ eż jednym 2 
najważn 'ejszych zadań naszego zw:'ązku zawodowego. 

Już w miesiącu grudn u 1947 roku odbyły sę 
p'erwsze narady dla zastosowania współzawodnictwa 
w samorządzie terytorialnym i instytucjach użytecz. 
nośc. publ'cznej, 

N'e wprowadzenie dotychczas masowego współza. 
wodnictwą uzasadniamy iym, że: Р 

1) Istniejące systemy płac n'e są przystosowane do 
rozpracowania norm pracy i płacy, akordowej, 
względnie prace niewym erne bardz» trudne były do 
rozpracowan a. 


2) System org.n:zacyjny, jak równ eż metody pra-. 


cy (niejednokroine od 100 la: stosowane) ргхезіа. 
rzałe lub całkiem zacofane. 

3) Brak zrozumienia dlą ide: współzawodnictwa 
pracy w naszych instancjach zw ązkowych. 

Poza energetyką, która już wspórzawodn czy і ро. 
przez recjonalzację wynalazczości robotników i per. 
sonelu technicznego — osiąga poważne wynik: pracy 
i placy і uzyskuje poważne cszczędnośc. maszyn, 
mater'ałów i surowców — czas przeszły nie był cał- 
kow ce stracony. W tym czasie w Zarządzie Głów. 
nym z uwagi na szeroki wachlarz zagadnień i roz- 
rzucenie terenowe naszych instytucji = ZE 
kładów użyteczności odbywały зе narady aktywu 
dz ałaczy związkowców, ną których to nie wym епа. 
jąc wszystkich tych k<m:tetów czy komisji, rozpreco- 
wano zagadnien'a organ zacyjne, pracy, płacy, pre- 
m owańią i nagród dla: 

gmin wiejskich, gmin miejskich, wydziałów роуа 
towych, zakładów gazown czych, wodoc'ągowo-kana- 
lizacyjnych, rzeźni, komunikacyjnych zakładów o- 
czyszczan.a miasta it, p. 

Isinieje więc obecne możliwość, eżeby į w samo. 
rządzie terytoralnym į zak'ądach użyteczności pu- 


A 
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blicznej ѕлет ко współzawodnictwo 
pracy, 

Obecne prace przygotowawcze należy zamknąć, 
powołując na szczeblu Zarządu Głównego — Кот. 
tety Główne Współzawodnictwa Pracy — eddz еһе 
dla k.żdej instancj; samorządu terytorjalnego i za- 
kładów użyteczności publicznej wyg. branż. 

W poszczególnych kom:tetach należy wyłon ć na- 


stępujące sekcje: 


wprowadz ć 


dl, orgen:zacyjną, 

2. techn czną, : 

3. papularyz:cyjną, 

4. wyn'ków, 

5. młodzieżowego wyśc gu pracy (w 
trzeby). 


raze po- 


Te same kom tety z tymi samymi sekcjami muszą 
być powołane również w Oddz ałach względnie Ra. 
dach Zakłedowych, 

W Okręg.ch zaś winny być powołane równ eż ko- 
m.tety, ale z nas еријасуті sekcjam : 

1. popularyzacyjną i 

2. rejesiracyjno.sprawozdawczą. 

W tym ujęciu organizacyjnym w oparciu o praco- 
wników fachowców, radców zakład «wych i dz ałaczy 
zw ązkowców, przy współdz'ałaniu Zw ązku Zawodo- 
weg» z Kancel'rją Rady Państwa, M 'nisterstwem 
Admijn'stracj Publicznej i Mnisierstwem Z em Od- 
zyskanych oraz terenowym. Radami Narodowymi, 
należy wspó:zawodnictwo Teal zować, 

Pełne osągn'ęce naszych zameczeń może nam 
zzgwaraniować jedynie — n'sza praca — św'iado- 
mość czlu głównego — współdz alame, wymiana do. 
świadczeń a n'e Ślizg nie sę po zagadn eniach, 


PRACA IDEOLOGICZNA 


Kwestią pracy 'de>logicznej wśród naszych mas 
członkowskich i wśród aktywu zw.ązkowego, ma 
ogromne znaczenie na obecnym etap'e rozwojowym 
naszego zw:ązku zawodowego. 

Mus'my tu wyraźnie podkreślić, że wpływ ideolo- 
gil m.nionegą okresu, c ąży jeszcze bardzo mocno na 
świadomośc: naszych niektórych działaczy związko- 
wych. 

N.ejednokrotn e dotychczas żywą pracę organ za- 
cyjną i uśw.adomienie marks stowskie, a więc u. 
św.adomienie, oparte nie tylko па emp rycznym do- 


św.adczenu życ: owym i na instynkcje kl.sowym 
(jakże często zawodnym u nieligenia), ale przede 
Wszys'km na nauce markssiowski ej, zastępujemy 


tym, co w okresie przedwojennym określało в: е ogól- 
hikowym pojęciem dzia.alności epołecznej, 

Bezwzględnie stw.erdzić należy, że dz ałalncść 
związkowa jest działalnośc а społeczną, ale n'e wy- 
czerpuje się опа w tym określen'u, 

Bo, jeżel: k oś powie dzjałalność Społeczna, to mo. 
żną zapytać — jaka? 

W czy'm interes е? 

Na czym cparta? 

Do czego zm'erzająca? 

Mus'my зоре powiedzieć, -że jest, п estety, 
w naszym ruchu związkowym, w naszym związku 
zawodowym cały szereg działaczy zw ązkowych, któ- 
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rży nie zdają sob e sprziwy z tego, w jak m k'erunku 
należy poprowadz ć masy związkowe! 

W jakim duchu należy wychowyweć 
206 000.czną naszych członków 


rzeszę 


A jest źle, jeżeli działacz zw: „ązkowy, który po- 
wszechnje jest uważany za przewodn: ka, ne w'e, w 
jakim kierunku ma działać, sam ne zdając so. 
bie sprawy z tego, co się dookoła n. ego dzieje : w 
jekm k'erunku jdze rozwój spraw р: mstwowych, 
gospodarczych, czy związkowych. 

Jaki jest rezuliat tak ego stanu rzeczy? 

Rezultaty n'e są dobre, nie są godne pochwały! 

Przyt-czę dla przykiadu tylko jeden wypadek, 
przykład r.czej przypadkowy, bynajmniej nie naj- 
bardziej jaskrawy, ale į п eodosobnjony. 

D’ jednego z Zarządów Okręgowych zwracą sę па 
pśmie sekretarz Zarządu Oddz ału į z w.elką pre- 
tencją po calym szeregu podchwyliiwych pyteń, ma- 
jących wykazać, że Zarząd Okręgu krzywdzi jego 
Oddział przy rozdzjale mejsc ną wczasy pracowni. 
cze, — pisze w końcu swojej ep stoły niby z głup.a 
frant: 

„Jedn -cześn e Zarząd Oddzjału pros Zarząd Okrę- 
gowy o wyjaśnienie, czy prawdą jesi że Zarząd Głó- 
wny znaczne sumy wydaje ną cele n'e mające ne 
wspólnego z koniecznymi potrzebami Związku Za- 
wodowego i jego członków?'*, 

Macie tu рггукі а działalności społeczn' ka przed- 
wojennego, ogólnikowego typu. 

Pozorn e sprawą wygląda tak, że dzalacz zw: az- 
kowy dba o interesy związkawe, że boli go serce, gdy 
dowiaduje s' е, że Zarząd Główny lekko wydaje p e- 
nądze zw. 'ązkowe. 

Po bliższym zbadaniu spruwy okazuje sę, Że za- 
Tzuty dotyczyły dwóch pozycji w wydatkach Zarzą- 
gu Giównego, а m anowicie: 

І. przekazana pewnej sumy na cele s rajkujących 
robotn ków we Francji, j-ko wyrazu solidarności 
m ędzynarodowej i 

2. przekazania sumy na budowę d.mu Zjednoczo- 
nej Partii Klasy Robotniczej, 

W tym mejscu musimy się wszyscy zastanow б, 
jaki horyzont myślowy, jak; stopień uśw adomjen а 
społecznego posiada taki sekretarz Oddz ału, jeżeli 
nie widz. związku m pozy, sytuacją klcsy pracującej 
we Francji, а naszą sy:uacją і naszą walką o całkowi_ 
te wyzwolenie klasy pracującej. 

Jeżel. nie widz ścjsłego zw qzku m ędzy związk:.em 
zawodowym, а dział.ln.bcją roboin'czych partii 
marksjstow:k ch. 

Jak tek: „dzjalacz* związkowy może dz'ał:ć na ko- 
rzyść pracownika i rokoin.ka, jeżel. jego działalność 
ogran cza się do tan'ej dema2gogi i podrywania auto- 
ryteiu najwyższej 'nstancj: zw ązkowej, jaką jest Za. 
Tząd Główny. 

Jaki jest zasięg jego uświadzmien'a Spo ecznego, 
jeżel', jak 10 sam wyj.śn' a, należało za te p eniądze 
lep: ej pracown kom zakup” б ariykuły żywnośc owe 
i oddać po niższej cenie. 

Przecież z lak ego s.awian a sprawy муп Ка jasno, 
że {еп „dziedacz* tkw. dotychczas ро uszy w błędnej 
:deologj burżuszynej, że działalność związkowa. to 
dla niego przede wszystkim — dz 'ałaln %ść ватпоро- 
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mocowa, a nie masowa walk, klasowa w obron'e n- 
teresów klasy precującej. 

Rozum emy, że przykład ten ne przynozi 
chluby, ani zaszczytu, ale na tym przyktidzie che e- 
lśmy wykazać, jak w naszej psych ce załamuje sę 
jeszcze świadomość m nionego okresu, jak ideologija 
burżuczyjna i drobnom eszczańska przeszkadza nam 
obecn'e częstokroć w pracy pozytywnej, na rzecz de. 
bra klasy pracującej, na rzecz naszego nowego ustro- 
ju ludowego, na rzecz dobrą і solidarność: klasy 
międzynarodowej klasy robosniczej, ażeby ne ześli. 
zgnąć sę z lnij walk klasowej | ne wpaść w zgubną 
ieorę rozejmu klasowego, skariowacenia ruchu 
zw ązkowego z wszystkimi z tego wyn kającym zgu- 
bnym. К nsekwencjam.. 

Musmy wiele jeszcze wszyscy uczyn С, ażeby wy- 
korzenić te przeży ki dawnej świadomości, > droga 
ku temu jest tylko jedna. 

Należy dużo czytać, uczyć sę, należy теб jak naj. 
śwślejszy zw ązek z szerek m аѕал! zwązkowym,, 
a nie jść po biędnej drodze ni.jmniejszzgo *poru, 
lecz s'erować w kerunku wydźw gnęcl, se na wyż- 
szy stopień uśw/adam en'a, naprawdę społecznego. 


nam 


FAŁSZYWE TEORIE W RUCHU ZAWODOWYM 


Odpowiadając na drugie zagadnienie zaśm есеп: 
ruchu zawodowego różnymi fałszywymi teor.am;, 
należy rozpraw б sję 2 *ym teoriami. 

Jedną z nich jest pcjęc e o dobrze spełn'onej funk. 
ci. Samorządu Tery'orialnego i Instytucji Użytecz. 
ność. Publ cznej w okresie do 1939 roku a wę” tym 
samym znieść nmb o u:dykalnym prizcownku sa. 
mo:ządowym ‘ето okresu, 

Powoływanie sę na tradycje spoeczn'ka w wy- 
konywan'u funkcji zawodowych do 1939 roku jest © 
tyle błędne, że choć s.:.morządow.ec istotnie k erował 
sę w swojej pracy ambicją służby dla społeczeństwa, 
to ta szlachetna amb cja w rzeczyw stości była eks- 
ploa'owana przez p.ństwo kapitalistyczne w interes e 
klas pos adających. 

Przykładem jaskrawym mogą służyć nasze Osiedla, 
w kiórych ceniium m.cło z zasady wygląd ladny і 
nowoczesne urządzenia, ale п'е było zam'eszkałe przez 
klasę robotniczą. 

Wszys:kie zaś przedm'eśc a w osiedlach z гегу 
były pozbaw'one wszelk ch podsiawowych urządzeń, 
jak: przyzwoitych dcmów, gł.dkch nawierzchni, 
ów atła, wody bieżącej, kanaljzecj., gazu 1 t. p, gdyż 
były wyłączn'e zam:eszk wane przez klasę robotin ста. 

Drugą teorią bardzo niebezp'etzną jest teoria арэ. 
Nyczmsgą ruchu z%4wadowego. 

Nie m. wogóle ludz: ар tycznych, mogą być tyl- 
ko mn ej lub bardz'ej czynni w ruchach politycznych. 
Ale każdy człowiek, z uwagi na źródło swego docho- 
du, jest automatycznie czionkiem jednej z klas spo- 
łecznych i każdy wykonując swoją funkcję zawodo- 
wą, wype'n a jednecześn'e pewną funkcję społeczną 
: to już świadomie czy padśw.adom e decyduje o 0- 
bliczu politycznym k.żdego «człowieka, a z drugiej 
strony decyduje ‘о również, po której stron e baryka. 
dy jest jego miejsce. 

'T:zecą teorią, to głoszenie teorii syndykniistycz- 
nych, sprowadzających sę w zasadz e до walki z pań. 
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s'wem o przejmowanie funkcji od państwa, со zm e. 
rza do zdegradowania parti poltycznych i walk: 
z nmi, 

Głoszona szeroko była również koncepcja Samorzą. 
du Gospodarczo-Zawodowego. Jest ona równ eż f:ł- 
szywa i п'е do przyjęcia w Рай: уле Demckracj: Lu- 
dowej. 

Jedynje sluszną drogą i (ео а ruchu zawodo. 
wego w Państwe Ludowym — jest teca walki kla- 
sowei, a mi cbeenym etape — walka ze wszelk mj 
siam’ wsteczn ctw, zacofana, spekulacji i zb'uro- 
kratyzcwania. 


KIEROWANIE RUCHEM ZAWODOWYM 


Odpowiad_jąc na trzece pytan e, jak neleży kiero. 
wać ruchem zawodowym, trzeba i należy poważn e 
zastanow ć зіе nad siowem, со ta znaczy kierować? 

Przede wszys k m, żeby kierować, musi isin еб odpo- 
w'edni sztab, sztib uświadom'onych dz ałaczy zw ąz- 
kowych. 

Działacze zaś związkowi muszą uznawać stn.en e 
Кот]: Centralnej Zwązków Zawodowych i Zarzą- 
du Głównego, jako ośrodków centralnych i dyspozy. 
cyjnych, opraciwujących metody і środki bezbiędnej 
pracy, przy pomocy których możn; kerować zw.Ąz. 
kem zawodowym, 

Jest to zagadnien'e centralne, К оге trzeba grun- 
tewnie przemyśleć, aby sztab ах ałaczy zw ąazkowych 
wszystk ch .nstancji, nie wyłączając Zarządu Głów- 
nego, ne był szt.lbem w zrozumieniu wojskowym. 
n'e sztabem, który wydaje tylko komendy : stawia 
nasze instancje związkowe przed faktamj dko- 
nanymi, ale faktycznym kierawn kem ruchu zawo- 
dowego. 

Wszyscy dział сле związkowi muszą pamiętać o 
tym, że Związk Zawodowe muszą się posług wać 
specyf.cznym. metodam' pracy, metodami przekony- 
wania, a nie komenderowan'em. 

Dla wiaśc wego k'erowanią ruchem zawodowym 
potrzebne są stałe informzcje z terenu, c ągły i żywy 
kontakt z terenem, 

Sprawozdawczość mus. być c zła, a w "org _nizacji 
ponad 206.000.ej, rozrzuconej po calym kraju, to n:e 
jes. rzecz drobna i пе ważne, ale właśn e rzecz za. 
s"dn.cza, 

Wszystk e sprawy człowieka pracy wnny mieć w 
niej swoje odb cte w myś! zididy ruchu zawodowe- 
go, że түе my spraw małych, drobnych i wielkich, a 
są tylko sprawy siuszne i kan'eczne, 

Muszą być wypracowane n.ukaiwe 1 najprostsze 
metody sprawozdawczośc:, żeby п'е pisać zbył w ele 
1 nie zasypywać się wzajemn'e pap'erkami. 

Wuaązc'e mus, być dyscypl ną związkowa, 

Dyscyplina zw аг Коул. mus. być świadoma, oparta 
na przekonaniu, ale musi być — koniecznie. 

Planowan e pracy i stawian'e zagadnień centralnie 
przez Kom sję Cen'ra'ną Zw ązków Z.wodowych i 
Zarząd Główny jest rzeczą konieczną i istotną, 

Komisja Cen ralna Związków Zawodowych, jak 1 
Zarząd Główny, ty ne federacja, а faktyczne k:ero- 
wn 'etwo ruchem zawodowym. 


Nr 8 
PLANY PRACY — BUDŻETOWANIE 


Т.К długo jak Zarząd Giówny : Zarządy Okręgowe 
nie będą zatw erdzały planów pracy, ne będą za: 
tw.edzaty budżetów і ne będą kcntrolow-ły wyko. 
nana. budżetów, tak dlugo n'e będą kierowały pod- 
ległymi sob'e insiancjam: zw ązkowym.. 

К 20у budżet związkowy to jednocześn e plan рга. 
cy, a nie iylko cyfry, Oczyw ście, że sam budżet 
ne jest wystarczający jako plan pracy. gdyż oprócz 
budżetu każda instancja zw.ązkow: w nna m ес od- 
dzieln e sporządzony plan pracy roczny z podziałem 
na plany pracy — realizacyjne — okresowe. 

Spraw. zaprowadzenia budżelowania w naszym 
Związku jest rozwiązana w zasadzie w 90%, ale kon. 
trola wykonywana zaledw'e w 1/8, 


KONTROLA PRACY 


Najsłuszniejszym rozw'ązan'em kon rol dz ał:lno_ 
ści jest odpowiedzialność  bezpośredn'a ins'ancji 
związkowych wyższych nad nższym, пе wyżączając 
Zarządu Głównego, nad którym w ca'ym tego słowa 
Znaczen'u kontrolę działalnośc. sprawować będze 
Komisja Centralna Związków Zawodowych. 

Według naszeg» doświadczenia іп eją jeszcze n e- 
doc agn'ęcia w gospodarce finansowej, istn'eją wy- 
райкі nie poszanow-n a grosza publ cznego — zw ąz. 
kowego i t. d. 

Ten sian, o ile 'sin'eje, musi ulec radykalnej zm a. 
п.е nie może mieć bow em miejsce lekk «myślne wy- 
dawan e grosza związkowego. Е 

Grosz związkowy musi iść jedynie па cele związ- 
kowe i cele zw ązane z interesem klasy robo n.czej, 
a wszelk'e odchylen'a finansowe będziemy i mus'my 
wspólnie zwalczać. 

Zmieńmy sę wszyscy 2 bądźmy  dzjalnczami 
zw ązkiwym, a ne b'urokratyzow: пуш] dyrygen- 
ùm w Związku Zawodowym,  niejednskrotn'e 
działającym fHszywe į bez odpowiednich uchw':i 
Prezyd ów względnie Zarządów \ t, d. 


MASY PRACOWNICZE I ZWIĄZEK 


Qdpow.adając na pytanie, jak można jak п jści- 
ślej pwjązać aparat związkowy z masam: członkow- 
sk'm', trzeba stwierdzić, że jest to zagadn'en'e rów. 
п eż bardzo isto'ne, 

W dzie.ach klasyków marksizmu widzimy, że cpe- 
cyf.czną cechą і najbardz'ej ważną : istotną Związku 
Zawodowego, jest to, żeby w edzieć w każdym czasie, 
Co słychać w masach, żeby być n-jbardziej związanym 
Z masami i żeby można tym masom właśc wie służyć. 

Są wypadki, że dzialacze związkowi nie mają po- 
wązinią i żywego kontaktu z masami członkow. 
sk.m'. 

O czym to świadczy? 

To świadczy o tym, że niektórzy dzjałacze zw'ąz. 
kowi oderwalj sę od mas, od zagadnień człowieka 
Pracy. 
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Dia.ego też to zagzdmenie jesi szczególnie ważne 
i wymaga natychmiastowego i radykainego przest- 
wieną sę n'ektórych działaczy związkowych. 

Najwlaściwszym rozwiązaniem tego problemu by- 
ігру reorganizacja poboru składek członkowskich. 


SKŁADKI CZŁONKOWSKIE 


Zdajemy sob e sprawę z tego, że reorgan'zacja ро. 
boru składek członkowskich wymaga, пе tylko roz_ 
pracowan'a techn'cznego, ale wymaga bardzo poważ- 
nej pracy działaczy zw ązkowych nad sobą, w celu 
podnies enia swej świadomośc, swej ideologii i wiel. 
k'ego wyrob enia politycznego, a jednocześn'e wy- 
mag. bardzo poważnej pracy dz a'aczy związkowych 
wśród mas członkowsk'ch w celu podn'esien'a u n'ch 
tych samych warlości. 

Trak ując reorganizację pborów składek jako 

ardzo poważna sprawę, n'e będziemy wprowadzać 
zm'any zberania składek radykame — od dziś, ale 
od dz.ś mus ту już przygotowywać sję do przejścia 
na nowe formy organizacyjne, 

Mus my sam: sebie i wszystk ch działaczy zw'ąz. 
kowych zmusć do wystuchiw'n', i przysłuch:wan'a 
sę, e» myśl. misa członkowska, jak'e mą asiągn ęc' a 
i jike ma bolączki, 

Ażeby zagadnienie to w przyszłości rozwiązać bez- 
biędn'e, należy oprzeć sę na jak naliczn'ejszym i 
poważnym akiywe — społeczno-zw.ązkowo_n epłat. 
nym, mężach zaufania, delegatach i t. p. 

Nas ерпӯт środkiem, który winien pomóc w roz- 
w.ązan'u, jest wprowadzenie stałej, poważnej i do. 
brze opracowanej leg'tymacji* czionkowsk.ej, oraz 
wprowadzen e jednoli.ego znaczka związkowego, ka. 
sującego składkę członkowiką, ażeby każdy członek 
w.edzicł, że on ją zapłacjł, i że ma па nią caikow.te 
р .ikwitowan.e. 

Obecny 5їёп jest tak, że członek Związku nie ma 
pokwitowan a, ne czuje, że jest członkiem Zw ązku. 

Dalszą formą będzie sprawa przeprowadzan'a wy- 
torów we wszyskt'ch instanej ich związkowych i 
dop Inewan'e term nów upływu kadencji, ażeby wy- 
bory sę odbywały, ażeby była pe'na kontrola masy 
członkowsk ej nad wszys:'kimi ins ancjami związko. 
wymi, oraz zwoływanie okresowych zebrań sprawo.. 
zdawczych, uwzględniając specyf czne warunk: czy 
to terenowe, czy inne. 


KONTROLA 


Odpowiadając na pytanie, jak kontrolować wy- 
konan'e tych zadań, trzeb; sobie odpowiedzieć, że nu 
tym odenku mamy również dużo do zrobien'a. 

Zagadn enie k'mirol. działalnośc: związkowej jest 
poważne zaniedbane į m:my szereg alarmu'ących 
w.adomośc.. , 

Nie przesądzając sprawy, możemy swedzić, że 
rolę kontrolną odnośn e nadzoru wykonywujemy n'ê- 
dokładnie i п`есе1озуо. 

Dlatego też od dziś należy uzupełn'ć pro'okólarn:e 
1 zatwierdzić wszystk e budżety inst:ncji zw ązko_ 
wych, nższych przez wyższe, przeprowadzić kontrolę 
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wykonania, śledzić celowość wydatków, stan pracy 
organizacyjnej, ekonomicznej, kuliuralno_ośw:a:0- 
wej, wczasów pracown czych jį t. а. 

Przeprawodzane przez Zarząd Główny  lustracje 
wykazały, że w nstytucjach związkowych — aparec'e 
zw.ązkowym siedzą często ludz e, którzy sę tytułują 
kerown kami, referentami, pracownikami działów 
ıt. d. i z reguły пе mają со тор с, a w'aściwie nie 
umieją robić. 

W praktyce sprowadza sję ich praca do punktual- 
nego przychodzen'a do pracy, „ods'edzen'ach swo ch 
urzędowych godzin“ i załarwemią wpadających pa- 
pierków, względnie uslnej informacji, 

Praca w Związku Zawodowym musi polegać w za- 
sadzie na wyszuk.wan u pracy, przez to należy rozu- 
mieć, że k.żdy pracownk w aparace związkowym 
mus. być działaczem, uświadom:onym p-ltycznie 1 
społecznie, mus: być sam dla sieb е pracodawcą і 
pracown k. em, і bez przesady musi być peinowarto- 
ściowym obywatelem Państwa Dem kr_ej; Ludowej. 

Dzatacz i pracownik zwązkowy musi wedzeć, 
czego cd niego żą ją masy czionkowskie, s'op ей 
możł wości realizacj. tych żądań na poszczególnym 
etap е, onz jaki jes; zakzes j2go pracy сойх еппеј. 

Znamy elementarną zasadę, że keruje i р^сеше 
dobrze пе ten, К:ӧ:у pracuje duą; godzin į mało 
robi, a ten, który k eruje i pracuje w aparacie ZW ал. 
kowym «ekonom cznie į celowo, i o to, jiko о elemen- 
tarną zasadę będziemy się w najbliższym стазе b ё. 

Związek Zawodowy jest bardzo odpowiedz alną 
organizacją i уу рес tej odpowiedzialność, k:óra 
cąży na ns, musimy теё aparaty związkowe de. 
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mokratyczne, pracujące — neformaln'e, a walczące, 
w myśl wytycznych zawartych w wyżej wymienio- 
nych cz'erech punktach, 

Sła ruchu zawodowego jest wielka : cel jest też 
jasny, a od naszego tylko uśw.adom.enja zależy wy. 
konan.e, а wykonanie dopiero będz'e potw erdzen'em 
naszego uspołecznein'a jako działaczy, gdy wszys:'k e 
zadanja stojące przed Związkiem Zawodowym wy- 
Коп ту bezbiędnie, a potw erdzen'e bezb ędności о. 
trzymamy: poprzez uruchom:ony aparat kontrolny 
Zarządu Głównego, a Zarząd Główny poprzez aparat 
konirolny : ocenę Кош}! Centralnej Zw'ązków Za- 
wodowych. 

Ocenę zaś okresową winny mieć wszys:'kie jnst.n. 
cje związkowe przez spowodowanie krytyk: į samo- 
krytyki naszej dz:ałalności. 

Dalszym: ne mniej ważnymi zagadnieniami są: 

1) Sprawa uporządkow.m а i przys.osowen a g dzin 
pracy w Związkach Zawodowych do potrzeb 1 
godzin pracy mas członkowskich. 

2) Skontrolowanie urlopowanych — p!atnie praco. 
wników а» prac zw ązkowych, gdyż uregulowa- 
ne pobier.n'a wynagrodzenia przez dz ałaczy, 
czy funkcjonariuszy z kasy pracodawcy, co nie 
jest słuszne i wymaga w n.edalekiej przyszłości 
zrew.dowanja i uporządkowan a, 

ж 


М'то pewnych рієйос'авп'еб — mamy duże wy. 
n.ki i znajdujemy sę na etapie mocnej i zgodnej wol: 
do uzyskania pełnych os ągn'ęć. 

Dla dobra tych, którzy nam zaw 'erzyli i dla d-bra 
powszechnego, w myśl wytycznych K.CZZ. 


Częstochowa — w akcji socjalnej - w opiece nad dzieckiem 


„Opieka nad dzeckem' —- i to, со pod tym rozu. 
m emy — znajduje w poszczególnych ośrodkach pełną 
realizację, Ośrodki doceniają, że dziec. w czasie охи. 
pacji przeszły wiele, że cierpiały п edostatek, że trzeba 
im tamten czas jakoś wynagrodzić. 

Rob; się w tej dziedz пе w ele — lecz w репа ca 
łość nie jest to ujęte. A szersze społeczeństwo przy- 
padkow9 dow.aduje się о wysiikach i wynikach pracy 
poszczególnych m ast z tego zakresu. 

Do takch m.ast, które przywiązuje dużą wagę do 
opjekj nad dzieckiem w ramach t, zw. akcji socjalnej 
craz w granicach zadań oraz możliwości samorządu— 
należy m.esto Częstochowa. 

Zarząd Miasta prowadz: bow em stale 12 dużych 
całorocznych przedszkoli dla dzieci m. Częstochowy. 

Dod.ić należy, że na terenie mjasia czynne są po. 
nadto przedszkola różnych organ zacyj, fabryczne i 
prywatne, 

W г, ib. została zorganizowana kolonia lenia w 
Lidzbarku Warm ńsk m dla dz eci pracowników miej. 
skich i jego przeds'ęb:ostw. 

W pierwszym turnuse wysłano tam około 100 
dzieci w w eku lat 7 do 15 z pęcoma wykwalif ko- 
wanym. siłami opiekuńczym, nauczycielkami przed- 
szkoli. 

Koszt utrzyman a dziecka na kolonij wynosił 350 
zł dziennie, 


Dzieci w listach do rodz'ców p'szą, że jes; im tam 
dibrze. Połową więc liczby dziec. pracowników 
miejskich korzysta z kolonij. 

Na utrzymanie kolonii składają się kwoty Zarządu 
M ejsk'ego, Zarządu Oddziału I oraz Częstochow. 
skjego Podokręgu n. Zw.ązku, 

Poza kolon а — Zarząd Oddziału urządza corocznie 
dla dzieci uroczystość św. Mikołaja oraz Gw атак. 
Oczyw śc'e z odpow ednjm programem і podarkami. 
W r. b. chiopcy dostal: ubranka, а dziewczynki ро 
metrze materiału na suk enki. 

Ta impreza kosztowałą Zarząd Oddziału ponad 1 
milon zł. 

W nnych formach akcji socjalnej Oddział oraz 
Podokręg prow.dz:: Kasę Samop.mocy, Kasę Po. 
grzebową, siołówkę. Udz ela pomocy pracowniczym 
ogródkom działkowym, 

Zorganizował świetlicę, b'bljotekę, 
kiestrę, wyc eczki. 
atrze. 

W pracy tej widać współdziałanie Zarządu M asta 
z Zarządem Podokręgu naszego Związku. Współ. 
działanie dla dobra pracy b eżącej oraz w wychowa. 
niu zdrowego pokolenia dla przyszłośc kraju. 

Z ramena Związku sprawom tym wiele czasu 1 
pracy poświęca tow. St, Skóra, a następn'e tow. Wł. 
Wroński. 


czytelnię, or- 
Zakupuje przedstawien a w te- 


Wpływ premii na poprawę 
bytu pracowników 


Wypł cen'e premii pracown kow, jako doda:ko_ 
wego wynagrodzen'g poza stałym uposażeniem m'e- 
sięcznym, wnno być potw'erdz ne faktycznym 
stw erdzeniem zwięk<zen'ą się wydajności precy їе. 
goż pracownika, a wysokość wyp aconej ргет`; w n- 
na być uzależn'ona od stopn a zwiększenia wydajno_ 
ści w porównan'u do t, zw, wzorca, czyl: ilośc" pracy, 
którą pracown k obowiązany jest wyk nać w c'ągu 
8-godz'nnego dn:a pracy, 

Wydaje się, `2 powyższą zasada prem ow.n a jest 
tek jasna, że przypominan'e o niej jes; со najmneej 
Spóźn'one, gdyż premie stosowane są w samorządz e 
już od przeszło 2-ch lat, a więc okres ząbkowania, 
lub jak kta wol, analfebetyzmu w tej dz edz nie 
тату już dawno poza sobą, a kwestią obl'czan'a i 
Przyznaw:m a premii jest dla wszystk'ch zrozum 'ałą 
і пе ma na tym ile żadnych wątpl'woścć і kompl'ka- 
cji, bo przecież okóln'ki i zarządzenia dawno już tę 
sprawę uregulowały. 

Otóż n'estety. praktyka wykazuje, `2 ideę prem o. 
w_m'a źle zrozum ano, wypaczono i nie uzyskano te- 


Бо sukcesu, jak. możnaby cs'ągnać па polu wałki 


o wydajność pracy, przy właściwym wykorzystan:u 
możl'wości, jak'm jest racjonaln'e stosowana premija. 

Po dokładnym zbadaniu tego zagadn en a okazalo 
sẹ, iż w większości wypsdków, kwoty przew dzjane 
na fundusz prem'owy w prel'minarzach budżeto. 
wych przeds'ęb'orstw i zakładów użyteczności pu- 
blącznej w związkach zawodowych, rozdz'elone zo_ 
stały m'ędzy wszystkich pracowników pod postacią 
stałego dodatku do uposażeń. 

Josnym jest, *ż tak'e postawien'e sprawy n'e mog!o 
wpłynąć јако zachęta do zw'ększan:a wydajności 
indywidualnej. bądź zespołowej. 

Odwrotnie, pracown'cy wartościow! i obowiązkowi 
mogl: się raczej tyłko zn'echęc б, nie znajdując wa- 
Tunków do szlachetnej rywal'zacji na plu wyścigu 
Pracy į możność! wypracowan'a w'ększych zarobków, 

Dobry ogólne i wzgląd na poszczególnych prac”wnj- 

ów o ucze wym stosunku do pracy, wymaga rady- 
kalnej zmi:ny na tym ode'nku. 

Trzeba zagadn'enie prem owania potraktować po. 
ważnie i racjonaln'e. Opacować regul:m ny premio- 
wania, opracować wzorce wydajność, przyznawać 
Premie indywidualne ; zespołowe na podstawie wy- 
miernych wyników, a n'e automatyczn e, lub co go- 
Г2еј na podstawie swobodnej oceny kierown'ctwą 1 
Tad zakładowych, 

Zdejemy sobie sprewę, 2 zagadn en e właściwego 
prem owan'a w przedsięb'orstwach użyteczności pu- 
bl'cznej jest znaczne trudniejsze do rozwiązania, a- 
niżel. analogiczne zag.dnien'e w przemyśle, w któ. 
Tym stosunkowo łatwo można ustalić wzorce wydaj- 
ności 1 sprawdzać osiągnięcia poszczególnych praco. 
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wn ków lub zespołów pracown czych, a nawet całych 
zakładów. 

Jednakże : w przeds:ębiorstwach użyteczność. pu- 
blicznej są działy produkcji lub usług, kwal'f.kujące 
sę do wprowadzenia racjonalnych prem; za wy. 
dajność, Miej 

Dobrze pojmujące swoje obow ązki i stojące na 
odpow edn'm poziom'e kierownictwo zakładu w'nno 
роп ес najw ększy wysłek w k'erunku zmiany o- 
becnego n enormalnego stanu rzeczy na t.ki, któryby 
umożliwił wyraźne wyróżn'anie pracown'ków bar. 
dziej wydajnych w pracy, wyższym wynagraAdzeniem. 

Należy sobie uśw.adom ć, `2 fundusz prem'owy пе 
jes: przeznaczony dla wszystk ch pracown'ków za. 
kładu pracy, lecz tylko dla tych, którzy wykazują 
zw.ększoną wydajność pracy lub mają na nią wp yw, 

Jeżel: uzależnimy przyznawanie premii wyłaczn'e 
od zw'ększonej wydajnośc:, wówcz:s wyn ki n'e każą 
na sieb'e diugo czekać : poprzez obn'żen e kosztów 
własnych „pozwolą na wygospodarowen e oszczędno- 
ści, kióre można będzje zużyć na znaczną poprawę 
bytu przcown ków. 

Dla przykłzdu podajemy, iż w jednym z zakładów 
wodoc'.ągowych ро wprowadzen'u wym етпе} prem:i 
za wydajność wśród pracown ków odczytujących wo- 
dom'erze wskazujące zużycie wody przez poszczegól. 
ne posesje, l'czba odczytywanych wodomierzy w cią- 
gu dnia przez poszczególnych pracowników (rewi. 
dentów) wzrosła o 70% do 100%, 

Pracown cy с. zaczęli znacznie w есе) zarabiać, n'ż 
dotychczas, oczywiście za wzmożony wysiłek, 

Z całą pewnością można twierdz'ć, iż efekt ten nie 
byłby os ąagnięty, gdyby tej grup'e pracown ków przy- 
znano prem ę automatyczną, określoną w wysokośc: 
15% do 20% plac podstawowych. 

Ten z góry przewidywany i osiągnięty efekt tk 
znacznego zw.ększen'a wydajności spowodował 
zmn'ejszen'e tej grupy pracuwników o dość znaczny 
procent, gdyż lczba posesj: połączonych z wodce ą- 
gem i zaopatrzonych w wodomierze jes: prawje sta- 
ła, a odczyty dokonywane są w każdej роѕеѕјі raz w 
mies'ącu. 

Zblżamy se do» zasadn'czego stw erdzenia, Przy_ 
ioczony przyklad udawadnia, iż tam, gdzie do tej 
pory potrzebą było 14 pracown' ków, ро wprowadze- 
пп słusznych i wym ernych premii wystarczy do 
wykonan'a tej samej pacy tylko 10 pracowników. 

Kto : co zyskał? 

Po perwsze — pzos'ali pracownicy zyskali znacz_ 
nie wyższe premie wymierne (wylczone) od prze- 
w.dywanych funduszem premiowania, Na pokryc e 
tych zw ększonych premii przeznaczono w ększą część 
oszczędność. uzyskanych па skutek zwoln'en'a 4-ch 
pracowników. 

Po drugie — zakład pracy po zwoln'en'u 4-ch pra. 
cown:ków uzyskał część oszczędności z poborów, któ- 
re im poprzednio wypłacał, oraz pełną oszczędność 
wypłacaną pod postac ą t. zw. różnych dodatków 1 
św adczeń, a мес zmalaly koszty własne. 

Po trzecje — zyskało m'asto, а w ес ogół mieszkań. 
ców, gdyż kosz: odczytania każdego wodom'erza ob- 
n:żył się. 

Przytoczony przykład jes, prawdziwy i dowodz: о 
możliwośc'ach w dziedz nie przeprowadzenja oszczęd- 
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ności personalnych w mejskch przedsięb ors wach 
użyteczność publicznej.  Nasuwają sę tu an>loge 
w odn esienu do odczytywaczy gazomierzy i lezni- 
ków elekirycznych, lub osób zatrudnionych przy 
wystaw.an u rachunków і + p. 

Nie nsleży sę obawiać redukcj: zbędneg» persone- 
lu, nie zawsze musi gn być zwoln'ony, n:l'cmiast гло. 
że być przesłany do .nnego przedsięb orstwa, które 
odczuwa nedobór pracowników, lub do przemysłu 
ktåry coraz bardziej sję rozw ja і zatrudnią coraz 
w.ększe rzesze praciwn ków, а przytiym ma większe 
możliwości w zakres e rozszerzan'a produkcji, aniżeli 
przeds ębjorstwa publ'czne i dzięki temu może pla- 
cić wyższe prem e za osjągn ętą zwiększoną wydaj- 
ność w pracy. 

Mus my sobie uprzytomn ё, iż w początkowym о. 
kresie wznaw an a i rozszerz=n:a dzialalności przed. 
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siębiarstw użyteczności publicznej po skończeniu 
dz'alań wojennych, zwłaszcza w miastach zn.szczo. 
nych, angażowano do pracy ludzi z bardzo różnorod- 
nym: į ne zawsze odpowiedn'mi kwal'f kacjamj za- 
wodowymi, a przytym cały szereg bolączek w zaopa. 
trzenu zakładów pracy w potrzebne  urządzen а, 
sprzęt i materia'y nie pozwalał na 2:јес'е się spra- 
wmi właściwe ріјеїеј organizacj wewnętrznej za- 
kładu (schematy organizicyjne), dzęk czemu ро. 
wstały pewne przerosty personalne. 

Obecnie, gdy zagadn enie zw.ększen'a wydajność: 
pracy wysuwa ѕіе na perwszy plan, n.dszedł okres 
na skasowanie tych przerostów, zgodnie z zalecen a. 
m. czynników decydujących nadrzędnych, gdyż jest 
to jedna z najszybszych dróg do osiągnięc а poprawy 
płac pracown czych. 


Akcja kulturalno-oświatowa i towarzyska 
naszego Związku w okresie letnim 


Коп:ес wiosny, całe lato : począ'ek jesen. ze 
względu na temperaturę, pogodę i specjalne reago- 
wanie огвап zmu ludzk ego jest tym okresem w 
kiórym plonową akcja kuliuralno.ośw atowa udaje 
się wówczas, o ile jest ораг'а па odpowiedn'ch for. 
mach ; programach. 

Nie należy w okrese tym siosow.ć tak ch form ` 
programów, które wymageją od zespolów i jednostek 
stałego siedzenia w du:znych lokalach, 

Zarówno względy h'gien'czno-zdruwotne, jak і 
wrodzcny pęd każdego człow eka do pękna przyro- 
dy muszą być tym punktem wyjśca i s'osowania w 
tym stan e specjalnych form kuliuralno_ośw:atowych, 

Letnia akcja kulturalno.cśwjatowa п. Związku o 
ile chcemy, żeby przyc'ągałą szersze masy n.szych 
człónków, mus: meć charakter kulturalno-towarzy- 
ski, wypoczynkowy. 

Dośw.adczen a wykazują, że nie udają sę w tym 
okresie formy stałego systematycznego szkolenia w 
postaci trudniejszych wykładów, kursów i zebrań 
dyskusyjnych w lokalach. Przychodz: zwykle w ia. 
k ch razach bardzo mała ilość członków i cj równ eż 
woleliby jnne, lżejsze formy, gdzieś пу łonie natury. 
A kiedy dodamy, że duż» naszych członków w tym 
okresie urlopuje, {о myślę, że każdy kerownk j re. 
ferent akcji kulturalno-oświatowej n. Zw.ązku bę- 
dzie w pe'ni przekonany, że naszą akcję kulturalno_ 
oświatową w tym czasie mus'my specjalnie i od- 
mennie od <kcj: jesienno-z'mowej prowadzić. 


1 WYCIECZKI ZESPOŁOWE 


Najbardziej atrakcyjną formą dla naszych czł:nków 
w okrese letn'm są różne rodzaje wycieczek, które 
cieszą 51е zawsze ogromnym powodzeniem, a które 
nesteiy są bardzo mało wśród nas stosowane. DI- 
tego trzebą położyć większy nacsk na upowszech_ 
n.ene wycieczkowania, jak: 

a) wycieczk. samoch dowe. b) rowerowe, с) p'esze, 
d) wycieczki kolejowe, e) samolotem, f) kajakiem, 


g) wycetzki siaikem (rzeką i na morzu), h) wy- 
ceczki górskie, :) wycieczk: kulturalno-artystyczne, 
k) wycieczki towarzyskie, 1) wycieczki naukowe 
(zw.edzan'e muzeum | wystaw), ł) wyceczki spor- 
towe, m) wycieczk' towarzysko-wypoczynkowe, 


2 ZEBRANIA I ZABAWY KULTURALNO- 
TOWARZYSKIE NA WOLNYM POWIETRZU 


W każdym normalnym cz!łow eku z osobna istnieje 
wrodzoną potrzeba zabawy i wyżywan a kulturalne- 
go. Ne ma również zespo'u, żeby nie odczuwał po- 
rzeby współżycia kuliuralno.towarzysk ego. 

Dlatego w zorgan:zowanych zespołach należy oto- 
czyć specjalną opieką zbiorowe współżycie kultural- 
on.towarzysk e, kióre rodz! wśród członków a'mo. 
sferę koleżeństwa, przyjaźn, serdeczności, ożyw.a 
grupę, czyn: ją s'Injejszą, ochotną i bardziej aktywną. 

Pora letnia specjalnie sprzyja, żeby sztukę zb'-ro- 
wego bawienią sę, wyżywan.e, wspóżycia kultural- 
nego naszych członków przenieść z dusznych lokali 
na łono natury na wolne pow etrze do ogrodu, р?г- 
ku, lasu, na łąkę, nad rzekę, jez ото. 

Organ'%:cyjne zebranią na wolnym powietrzu. 
Wszelkie zebran a organ'zacyjne różnego typu w tym 
okresie, o Ле tylko pogoda sprzyja, trzeba przenieść 
do lasu, na polanę, do ogrodu, ną dużą werandę. Je. 
den 2 n.szych Okręgów zorgan'zował ostatnio ple- 
narne zebren e Zarządu nad jeziorem, które napew. 
no przyniosło wszystk m uczesinikom w есе} zado- 
wolenia, aniżel' w dusznym lokalu, 

Każde zebranie organizacyjne n-szeg> Związku w 
każdej porze roku dobize wypadn'e, o le będze się 
składalo z dwóch częśc : a) oficjalnej, b) kulturalno. 
artystycznej, bądź с) kuliuralno-tow.rzysk ej. Ро 
trudniejszej części oficjalnej, dyskusyjnej musi być 
część lżejsza, przyjemniejsza, koncertowo-rczrywko- 
wa. To sam dotyczy zebrań na wolnym powietrzu, 
gdz'e część druga może być jeszczę bardz ej į łatwiej 
urozma cona; 
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Zebrana kul'uralno-towarzyskie ną wolnym ро. 
wie:rzu. Obok zebrań typowo organjzzcyjnych na- 
leży organ zować cd czasu do czasu w ciągu calego 
roku nawet w lokalach, a w porze letniej, jak najczę. 
ściej, zebr.na specjalne kulturalno-towarzyske na 
wolnym pow etrzu. Trzebą dobrze przemyśleć prc- 
gram tak'ego zebrania, bo oto jest jeszcze trudn.ej- 
sze, aniżeli organizacyjne. Dobór programu zawsze 
decyduje o jego powodzeniu. 

W pierwszej częśc. tak ego zebran a, które może 
m еб сһ.такіег poranku, lub podw.eczorku kultural. 
no.ariystycznego, daje sę produkcje naszych ariy- 
stów ematorów |: zawedowców oraz zespołów ama- 
torskćch: orkiestr, chórów, baletów, recytatorów, hu. 
morystów. 

Druga część wybitnie rozrywkowy ze szklanką 
czarnej kawy, herbaty, muzyką taneczną, śpiewem 
ioewarzysk'm, tańcam.. 

Zebrania takie mogą być składkowe za drobną o0- 
різќа uczestn ków, Program musi być uzgodn ony і 
zatwierdzony przez Wydział Kulturalno Oświatowy 
nadrzędnej komórki organ zacyjnej. 

Zabawy i rozrywki kulturalno-towirzyskie na wcl 
nym p'wietrzu, Mamy w'elkie bog.ctwo form zaba- 
wowych, które w okres е lelnim można bez trudności 
stosować, dając naszym członkom piękne chw le 
przeżyć kulturalno towarzysk'ch, jak: a) w eczorn'ce 
śwetl'cowe przy ogn'sku wieczorem ze śp ewem, de 
klamacjami, gawęd.m , tańcami, b) ksleżeńskie her- 
baiki towarzyskie składkowe w ogr-dzie, na werzn- 
dzie, w letnich kaw 'arn'ach, c) konceriy, w dowiska 
tentraln?_rewi'owe, zespołów ama'orsk'ch na wycjecz 
се w lesie, w zamkniętym kole uczestników lub na 
specjalnej ogrodowej scenie, d) w dow'ska spor'owe, 
e) urozma cone d:bawy tzneczne i bale na w-lnym 
powietrzu, f) różne urozmajcone zabawy sportowe 
na wolnym pow etrzu, g) urozma cone zabawy iowa- 
rzyske і gry ruchowe na wolnym powietrzu, 

Akcję kulturalno-oświatową w tym сікгеѕ е najle 
piej powiązać ze sportem w oparcu o bojsko, plażę, 
kąpiel i różne wyc eczki. 


3. ZESPOŁOWE ZAJĘCIA AMATORSKIE 


Każda aktywniejsza jednostką ludzka w chwil. ch 
wolnych od zajęć pragne się oddawać ulubionym 
wiasnym  zanieresowaniom į zimłowan'om, zaj- 
muiąc sę tym, с> ją specjalnie ciekawi, przyncsj 
przyjemność, do czego świadom e, lub podśw.adom.e 
zdradza nieraz wielk e uzdolnienia, wrodzony talent. 

Obowiązkiem organ zicyjnym naszych komórek 
jest wiązan e członków © specjalnych za nieresowa- 
niach i zamiłowan'ach w amatorskie zespoły kul u 
гап i-zrtystyczne, które muszą być odpowiedn о fa- 
chowo kierowane i szkolone. 

W okrese letn'm zespoły te powinny mieć rów- 
n'eż odrębny urozmajcony program i swo'ste formy. 

Przyjrzyjmy sę niektórym ważniejszym formom 
zajęć zespolów amatorsk'ch: a) Sp ігі letni — zzchę. 
ca.do powstawania w'elu amatorsk ch zespołów Ко. 
larzy, żegiarzy, wioślarzy zespołów piyweock ch, gry 
w Sja'kówkę. b) Ogródki dzałkcewe — mają znów 
swych zwolenników, którzy każdą wolną chw-lę od 
pracy chętnie spędzają n» hodowli drzew, kw atów, 


SAMORZĄDOWIEC 


Str, 168 


reśln użytkowych į ozd-bnych. c) Amatorska foio- 
grafa — wkraczająca neraz w dziedz nę sziuki, daje 
w ele przyjemności, korzyść, tworzy specjalne am-- 
torsk'e zespoły fotegraficzne, kióre w okresie let. 
nm mają nadzwyczaj wielk. wybór tematów kom- 
pozycyjnych, obrazów do foiogrefowan а. а) Rzdl>- 
am i:orstwą — ma znów wielu zwolenn ków, którzy 
chęinie pragną majsterkować, zaimuąc sę kon- 
struowan em i budową aparaiów radiowych. e) Mu. 
larstwo, rysunek, rzeźba — w ążą specj.lnje utelen. 
towanych w zespoy plasiyków. f) Śpew chó alny— 
gromadzi chę:nych, w'ąże w zesp-ły tych, którzy ma- 
ją chęc wyżywania sę kulturalnego w śpiewie. g) 
Muzyk zespołowa — ma zwykle chętnych miłośn:- 
ków і tworzy zmałorsk'e duże : małe ork'estry dęte. 
smyczkowe, szarpane, salonowe, jazzowe, h) Teatr 
amajerski — poc qgą zwykle utalentowanych do wy- 
siąpień па scen'e. i) Tańce tworzą zespoly baletzwe, 
туша czne, pocąg.ją zwykle płeć piękną i tych, co 
chcą sę w sztuce choreograf cznej kształcjć i wyżyć. 
j) Recytacje i Inszenzacje gromadzą ludzi z darem 
żywego Słowa i zdolnościami do deklamacj. k) Sa. 
mokształcen'ewe zespddy dyskusyjne — wiążą ludz: 
z darem do or.:torstwa, przemaw'ania na w ecach, 
zami'awan'a до dyskusj į zbiorowego rozw'ązywan а 
trudnych problemów. 1) Czyitelajciwo рэт i ksjążek 
— ma znów swo ch nam ętnych m łośników i pozwa- 
la na tworzen e specjalnych zespolów. ł) Roboty ko. 
biece — obejmujące zdobnictwo, batik, roboty z г. fii, 
haft, krój, szycie, dekoracje m'eszkań wyrób różnych 
przedmiotów 024 ;bnych, w'ążą w zespoły nasze ko. 
leżank:, towarzyszk. pracy 

Wyżej wym 'en'one zajęc a amatorsk'e są znako. 
mitymi formimi zbiorowego i indyw dualnego wy- 
życ a kulturalnego naszych członków į trzeba tylko 
stale czuwać, by zajęca ie byly upraw ane przez te 
zespoły sysiematyczn e w/g programu i planu, bo 
wtedy one dają jednostkom j grupom duże korzyści 
kulturalne, 

Zajęcia amatorskie w zespołach bardzo łatwo oży- 
w.ć i pogłęb'ć, stosując konkursy, wystawy, nagrody, 
organ zując zbiorowe występy, pokazy dorobku kul. 
turalno_zrtystycznego w ramach sąs edzk ch, m ędzy- 
ckręgowych 1 międzyoddz a'owych wymian kulu- 
ralno-oświatowych i towarzyskich. 

Jak w'dzmy, akcja cśw atowa, sztuka baw'en:.a się 
i rozrywek .kulturalnych w okresie letin'm musi być 
dcbrze, planowo prowadzoną i traktowana јако do- 
pełnienie życia po codziennej pracy zawadowej, o. 
parta na: a) rozkoszowan u sę przyrodą, b) współ- 
życiu towzrzysk'm, с) przeżyciach kuluralnych, 4) 
ekspresyjnych zajęciach amatorskich, 

W calej naszej akcji kuliuralno-ośw'atowej i to- 
w.rzyskiej oprócz dbałość. o odpow.edn e formy і 
ага technikę trzeba zwraczć baczną uwagę na 
odpowiedni program i własny dobór repertuaru tea. 
tralnego, muzycznego, chóralnego i recyta:orsk ego. 
Programowe {Treści kulturalno-ariystyczne muszą być 
dobrze sharmon'zowzne z kerunk em 'deowym Pol- 
sk: Ludowej, zainteresowan em naszych czicnków z 
programem oświatowym п, Związku, zam eszczonym 
w Instrukcjach Wydz ału Kulturalno_Oświatowege 
Zarządu Głównego. 

Jan Bedn rz 
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Nowa struktura spółdzielczości polskiej 


Ogólnokrajowy Zjazd delegatów „Społem“ w lsto. 
padzie ub. r. wysunął projekt niwej struktury ruchu 
spółdzielczego. 

Sejm ustawą z dnja 21 maja br. zatwerdzł ten 
projekt i obecnie przystąpiono do wprowadzenia go 
w życ e, 

Zmiana struktury spółdzielczej podyktowaną była 
warunkami tak gospodarczymi, jak i też organ za- 
cyjnymi. Zakres bow em działania spółdzielczośc: пе 
mógł zmieśc б sę w dotychczasowych ramach i dla- 
tego też należało wprowadzić nowe formy siruk_ 
turalne, 

N:emn'ej ważnym czynnikiem, który przyczynił 5 ę 
do nakreślenią nowej linii organizacyjnej, był mo. 
ment ściślejszego pow ązania zadań spó'dzielczośc; 2 
planową gospodarką państwa. Ruch spółdz'elczy i je- 
go aparat gospodarczy musi $с śle współpracować z 
państwowym aparatem gospodarczym i dążyć do 
wykcmania nakreślonych dla niego zadań w plznie 
trzyleinim, Nie znaczy to bynajmn'ej że Państwo 
hamuje i ogranicza lub też podporządkowuje оре 
spółdz elczość, lecz jest to jedynie dokładne wyty- 
czenie zadań і powiązanie prac w ogólnych :nteresach 
Pańsiwa. Nowa struktura spółdzielcza dąży do jak 
najbardziej owocnego os.ągnięcia wyników w ramach 
gospodarczych, wzmacnia znaczen'e poszczególnych 
typów spółdzielni oraz przyczynia sę-do uporządko_ 
wania stanu organizacyjnego. 

Nowa struktura spółdzielczości polsk ej jest two. 
rem nowym, wypracowanym na podstawie dośw ad- 
czeń z ruchu spółdz elczego ogólnośw atowego i nie 
ma obecnie podobnej formy strukturalnej na całym 
świecie, Jest ona opracowana pzez najwyb tniejszych 
spółdzielców naszego pziństwa, tak teoretyków, jak 1 
praktyków. 

Nowa struktura opiera Się na systemie central 
branżowych, które są zw'ązkam. spó.dzielni tereno- 
wych. Centrale są budowane systemem dwuram еп. 
nym ,t. zn, że Centrala sprawuje k ntrolę rewizyjną 
spółdzielni dołowych, a jednocześnie -jest centralą 
gospodarczą, zaopatrującą spółdzielnie w towary. 

W myśl nowej struktury na czele ruchu spółdziel_ 
czego stoi Związek Zw azków Spółdz'elczych, czyli 
Centralny Zw'ązek Spóidzielczy, któremu podlegają 
wszystk e centrale branżowe i zrzeszone w nich spół- 
dzielnie, 

Na tle powyższego, struktura organ zacyjna spół- 
dz:elczości dzieli się na trzy typy, w zależności od 
lego, jaki wkład pracy włożyly spółdzielne w ogól. 
nej gospodarce oraz gd wyspecjalizowania s ę w danej 
branży. 


Typ L 


Do typu pierwszego należą centrale spółdz-elcze, 
których spółdzielnie mają dobrą seć terenową i do- 
bre rezultaty swej dz'ałalnoścj, 

Są to: 

1) Centrala Spółdzieln: Spożywców, dbejmująca 
zakresem działania teren miejski, 


2) Centrala Spółdz'elni Rolniczych _ „S:mopomoc 


Chłopska", obejmującą zakresem  dz'ałania teren 
w ejsk:, 

3) Centrala Spó dzielni Mileczarsko-Jajczarskich, 
występująca w rejonach powiatowych i wojewódz- 
k'ch, 

4) Centrala Spółdz eln: Ogrodniczych, występująca 
w rejonach wojewódzkich | ną szczeblu pow atu, 

5) Centrala Spółdzielni Pracy, obejmująca zakre. 
sem dzjałanią teren miejski į w'ejsk', 

6) Centrala Spó dzieln: Ks ęgarsko-Wydawniczych, 


obejmującą zakresem  działan a teren m ejsk: i 
wiejski, 
7) Sentrala Spółdzielni Wytwórczych „Solidar- 
nost’; 


8) Cenirala Spó!dz'eln' Mieszkaniowych, 

9) Centrala Spółdz'eln: Finansowych (Bank Gospo- 
darstwa Spółdzielczego), obejmująca zakresem dzi. 
łania teren miejski į wiejsk'. 

Tych dz'ewięć central branżowych jest już w sta. 
nie Organ zacyjnym, a nawet część rozpoczęła już swą 
działalność. Reszta ceniral będzie stopniowo urucha- 
miena, 

Wszystkie wyżej wymien one centrale і ich spół- 
dzielnie terenowe op'erają się i działają na podstawie 
ustawy o spółdzielniach z dna 29 października 
1920 r. 


Typ IL 


Centrale spółdzelczo-państwowe. 

Są to centrale, kióre dotychczas mają n.epełną sieć 
terenową oraz rezultaty 'ch działalnośc: wymagały 
wzmożen' a pracy. 

Narazie powoływane są trzy takie centrale: 

Centrala Mięsna, ' 

Centrala Rybna, 

Centrala Rzem eślnicza Spółdzielni Cechowych. 

W spółdzielniach tego typu 3/4 Rady Nadzorczej 
wybierane jest przez Walne Zgromadzenie a 14 
Rady Nadzorczej m'anowaną jest przez M.nistersiwo 
Przemysłu j Handlu. Zarząd takjej Central: powo. 
łany jest przez Rzdę Nadzorczą — zatwierdzony przez 
Min sterstwo Przemysłu i Handlu — 1 członek Za- 
rządu powołany przez Centralny Związek Spół- 
dz:elczy, 


Тур ПЕ 


Przedsiębiorstwa państwowo.spółdzielcze. Do tego 
typu należą spółdz elnje, które odegrały dużą rolę, 
ale nie rdzw'ąza'y samodzielnie zag. dnienia — ро. 
trzebna tu była pomoc państwowa, 

Тур ten podlega bezpośrednig Ministerstwu Prze- 
mysłu i Handlu, a z Centralnym Związk em Spół- 
dzielczym ma kontakt przez Radę Gospodarczą, która 
jest czynnik em spółdzielczym. 

W przedsiębiorstwach państwowo_spółdzielczych — 
dyrektor powoływany jest przez Ministerstwo Prze_ 
mysłu i Handlu, a Rada Gospodarcza złożona jest 
z przedstawicieli spółdzielni, 

Obecnie powoływuje się następujące przeds.ęb or- 
siwai 

1) Polskie Zw:ązk: Zbożowe, 
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2) Centrale wiókiennicze, 

3) Przeds ębiorstwo Handlu Zagran cznego, 

4) Przeds ębiorstwo spedycyjno-przewozowe. 

Rzeczą dużej wagi dla Zw ązków Zawodowych jest 
udz'ał czynnika ruchu zawodowego w nowej struk- 
turze spółdzielczości, Mianow'c'e: ustawa z dnia 21 
maja br. przew.duje w art. 42 (Dz. U. R.P. Nr 30, 
poz. 199), że „Statut spółdz'eln. może zawierać po- 
sianowien'e, że część czionków Rady Nadzorczej, 
lecz łączne nie w есе] jak 1 5, jest wyzn iczona przez 
Związek Zawodowy lub Związek Samopomocy 
Ch!opsk еј“. 

W dalszej formie realizowana nowej struktury 
spółdz'elczej przew duje się rozbudowę gospodarczą 
spółdz.elczości spożywczej, 

W każdym m eście będzie tylko jedna powszechna 
spółdzieln'a spożywców, która będzie siln4 gospo- 
darczo i w myśl planu rozmieszczone będą jej sklepy. 
"W najdałszym term пе — w pierwszej poiowie 
1949 r. — połączone zostaną ze spółdzieln' ami po- 
wszechnymi wszystk'e spółdzieln'e zamknięte. Już о. 
becnie wchodzimy w okres łączenia, 

K. C. Z. Z. polecą Zarządom Głównym Zw:ązków 
Zawodowych, by zwróqły dużą uw ре na te zagad. 
nien'a. Spdtdzielnie zamkn'ię'e powiązane ściśle ze 
związkami zawodowymi mie mogą być wchłanfane 
przez spórdzelnje powszechne, lecz łączone jak równy 
z równym, 
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Na terenie wejskim dz'ałać będą jedynie gminne 


- spółdzelne Samopomocy Chłopskiej, których z:da- 


nia dostosowane będą ścśle do potrzeb gospodarki 
wiejskiej. 

Nowa strukturą wprowadza spó!ldz elczość polską 
na nowe drogi rozwojowe i pracując harmonijnie 
z gospodarką państwową, przyczyn sę wybitnie do 
szybkiego zrezlizawania potrzeb gospodarczych rzesz 
pracujących. 

Jest Tzeczą jasną, że w dzsieszej rzeczywistośc: 
tak, jak Związki Zawodowe są dźw'gn'ą dzałania na 
ode пп pracy społecznej, zawodowej i pol.tycznej— 
iak ruch spółdzielczy jest drug m ram'eniem tej 
dźwign. na płaszczyźnie przemian ustrojowo-gospo. 
darczych. : 

Dlatego też musi nastąp ё współdzia'anie między 
ruchem zawodowym a spółdz'elcziścią, powiązanie 
prac organizacyjnych, wc'ągnęcie naszych aktywi. 
stów związkowych w orb tę zzigadnień spółdz elczych 
oraz zwiększenie udz'ału członków Związków Zawo- 
dowych w szeregach spółdz elczych. 


Hasło „Każdy członek Zwązku Zawodowego — 
członk em spó dzielni* — winno być drog-twskazem 
w pracach Zarządów Oddz ałów i Okręgów Związ. 
kowych. ` 

Zb. 8. 


„Samorządowa“ forma testamentu 


Pojęc a, zawarte w tytule, czynią go w pierwszym 
rzucie oka niezawodnie frapującym, z uwag. na prze. 
ciwstawność samorządu, jako .nstytucjj prawa pu- 
blicznego, — ројес om testamentu, jako instytucji 
prawa prywatnego, 

ВІ ższe jednak zapoznan'e się z dotyczącymi posta. 
поу:епізт: prawa spadkowego wskazuje, że ma on 
swoje uzasadnienie w uprawn'en ach samorządu, &с:- 
ślej mówiąc przełożonych gmin w ejsk ch i miejsk:ch 
niewydzielonych — do udzjału w sporządzeniu te. 
stamentu na wzór takiegoż wspó'działania notar u- 
sza, Najp erw jednak k lka stów wyjaśnień ogólnych. 

Testament, jako jednostronna, z ostatn'ej wol: wy- 
nikająca czynność prawna, która zaw.era ustanow с- 
nie dzjedzica, może być dokon'sny w dwJjakiej for_ 
mie: zwykłej lub szczególnej, zależn e od tego, w ja- 
kech okolicznościach w danym momenc e znalazł sę 
spadkodawca i czy życiu jego nie grozj bezpośredn e 
n.ebezp.eczeństwo, 

W p'erwszym wypadku prawo stawa ściśle okre. 
ślone wymogi formalne, do których m. :n. należy 
dz'ałanjie wobec osób konkretnie wymienionych w 
sprawie, sporządzen'e testamentu od razu na p'śme, 
w drugim zaś te wymog: są znaczne złagodzone. 

Obie te formy testamentu — zwykła i szczególna, 
zwana także uprzywilejowaną, byly znane ustawo- 
dawstku dzieln cowemu, obow ąazującemu jeszcze do 
niedawna na zemiach polskich, przy czym kodeks 
Napoleona, dotyczący województw centralnych i 
kodeks cywilny niemeckj w odnieseniu do woje. 
wództw zachodn ch, dopuszczały do współdziałania w 
sporządzen u testamentu szczególnego osobę, będącą 
organem gminy. 

Osobą tą. wed'ug kodeksu Napoleona, był „jeden 
z urzędników gm пу“ (art. 985), zaś według kodeksu 


niem'eck ego — „naczelnik gminy“ (art. 2249), czyli 
— jak byśmy dzis'aj pow edzjel: — „przełożony 
gminy“. 

Było to niewątpliwie pewnym ułatw eniem dia 
ludności, chce aż — jak zaznaczono — ograniczonym 
tylko do szczególnej formy testamentu, który zresztą 
tracł swą w-żnzaść po ustanu uzasadniających go 
wyją kowych oko: 'czności, jeśli spadkodawca ро225:4} 
przy życiu. 

Współdz:ałanjie organów gm ny w sporządzaniu te- 
stamentu nie było znane usfawedawstwu dz.eln co. 
wemu rosyjsk'emu 1 austrisckiemu. 

W tym kierunku poszło natomiast zdecydowan e 
polskie prawo spadkowe z r. 1946, dopuszczając tę jak 
byśmy to nazwalj, samorządową formę w odróżn e- 
nu do notarialnej — do test.:'.mentu zwyklego (ar.t 
80 $ 1), a zatem na równi z Ё лпа notarialną, z jedy- 
nym wyłączen em co do spadkodawców głuchych lub 
niemych (art. 80 $ 2). 

Do współdz ałania w sporządzeniu t:kiego testa- 
mentu prawo dopuszcza, oprócz sędz ego obywatel- 
skiego, także „burmistrza lub upoważn.onego przez 
niego urzędnika арэ wójta“. 

Współdz ał'nie to. polega na protokólarnym spisa- 
niu objawianej wol: testatora z zachowan em wska. 
zanych w prawe i ogólnie przyjętych formalności, 
jak podanie d-ty sporządzenia protokółu, odczytan'e 
go spadkob егсу 1 zaznaczen e tego w protokóle, a 
następnie podpisanie go przez spadkodawcę, osobę 
sp'sującą protokół oraz koniecznych przy tym 2ch 
św adków, równocześnie obecnych. 

Prawo spzdkowe nie dopuszcza pod rygorami пе. 
ważności testamentu na św adków osoby, pozbawione 
zdolności da działań prawnych, analfabetów, ślepe, 
gluche lub nieme, skaz:ne prawomocnym wyrok'em 
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Za fa'szywe zeznan'a, ne znające języka spadkodaw- 
су, а wreszc e osoby za n'eresowane testamentem ze 
względu na ustanowienie dla nch w tesiamenc e Ко. 
rzyści mają.kowych oraz na stosunek pokrewieńs.wa 
lub pow.ncowactwą wzgl. pizysposob.en а do spad- 
kodawcy (art, 86—89). 

Wym.en en e iu dalszych szczegó ów z tym zwą. 
zanych byłoby zbędne, chodz. tu zresztą główne o 
zwrócenie uwagi nı sprawę z punk u w dzcn a czyn- 
ności organów gm'ny. 

Jest rzeczą jasną, że dcpuszczen е omaw anej for_ 
my testamen'u mało na celu, jak najdalej w tym 
‘dace ułatwien a ludność, 

W związku z ś z tym zastanawia pomin'ęce mę- 
dzy w;mien:onymi organam' gm пу zastępcy burm.- 
strza 1 wójta, a także prezydenta masta | ewent. 
soł.ysa, 

Spadk:d.wca ne jest ogren'czony w swobodzie о. 
Śśw.adczen.a testamen' u tylko do swojej gm ny, ta. 
k'ch bow em ogran czeń prawo n'e wprowadza, wo- 
bec czego może on !o uczynć także w keżdej nnei 
gminie swego. choćby tylko chwilowego»; pobytu. 

Tak s.mo i burm'strz wzgl. wój: ne są tu Керо. 
wanj swoją właśc wośc ą terytor апа. 


Z 


OBRADY SAMORZĄDOWCÓW 
МА DOLNYM ŚLĄSKU 


W lipcu b. r. odbyła sę we Wrocław u konferencja 
przewodnczących, sekretarzy : sk.rbn ków Zarządów 
Oddziałów — Okręgu Dolno_Śląsk ego. 

Z ram enia Zarządu С ównego ціх a: w konferencej:. 
wzięli: sekretarz generalny — tow. W.laszczyk oraz 
skarbnik — tow. St, Reszczyński, 

M. R. N. m. Wrociaw a reprezentował przewoda:- 
czący tow. Paszko, 

Na konferencji byl. obecni przedstaw ciele partii 
robo'niczych. Przedstaw.cel О, К. Z. Z — Wro- 
ciw iow, Tarnopolsk: oraz delegaci Rad Zaklado. 
wych. 


Z uroczysiośc. odsłonięcia sztandaru Oddz. II. 
Wrccław. Z lewej dyr, Tramwajów tow. Fran- 


Okr. tow. 
II. tow. 


kowsk . 
Początek. 


Z prewej przew. Zarz, 
W środku przew. Oddz, 
Kolodz ej 


<< oŚŚ ŚŚ nnn 


Naicm ast należy uznać, że są oni-poddanj w całej 
pełni ograniczen cm, wyn kającym z wy aczen a. 
Przepty о wy ączeni>ch, zawarte w postęp (wan u 
adm nistracyjnym, ne mogą tu тес zastosowan a, 
gdyż wedug wyraźnego tam zasirzeżen a, przepisy 
iego pos ẹpowania mają zastosow mie tylko do spraw, 
wyn kających z prawą adm п ѕ'тгсујпево, a testament 
ne należy przeceż do tego praw, lecz dy prawa 
prywa-nego Prawo spadkowe ne zawiera со do tego 
żednych wyreżnych postanowień, wobec czego można 
przyjąć, że w tym względz e burm'sirz lub upoważ- 
nicny przez niego urzędn К alb» wójt pow nn cd- 
pow "dać takm wymogom, jekie siaw'a się św .ad- 
km. 

Omaw.ane czynność organów gminy kwal fikują 
sę do zakresu poruczonego gm n-m, gdyż podmiotem 
tych czynnośc. p-zos'aje państwo. To zaś nadaje jm 
znem ona obow ązku, od którego przełcżony gminy 
ne może się uchyl ё. 

Tak przedstawią się w skrócie sprawa testamentu 
w formie samorządowej, k:órej uproszczenia pow:.n. 
ny przynieść ludnośc. znaczne udcgsdn'ena w tej 
czynność: prawnej. : 

dr. St. D. 


Na Zjazd przybyło 70.c'u delegatów, reprezentują- 
cych 29 Oddziałów — na ogólną lczbę 35-c u. 

Obecnych роуа} — przewodn czący Zarządu О. 
kręgu — tow. J. Początek, 

Po króik'ch przemówieniach przedstawiciel. parti: 
pol tycznych i m eiscowych władz — tow. Walaszczyk 
wygłos:ł referat na tema; obecnej sytuzej: politycz- 
nej — ze szczególnym uwzględnieniem uchwał kon. 
ferencji warszawskiej m n. spraw. zagr. W referac e 
swym, przeszedł do omaw an'a spraw org.mizacyj- 
nych „wyn ki kiórych upewnią nas, zaznaczą tow. 
Walaszczyk, że obowiązek wobec rzesz pracown:'- 
czych wypełn lśmy, w imię wspólnego dobra klasy 
pracującej — w imę najlepszych tradycji wyzwoleń- 


czych ruchów robotn:czo.chlopsk'ch — z klasą To- 
botn czą na czele. 
W dyskusji zab'erało głos 25-cu delegatów, 


św.adcząc tym o dużym za nteresowaniu i trosce — 0 
dobro mas pracujących. 


Dyskusję podsumował iow, Walaszczyk, odpow e- 
dział na zapytania i padkreśl і konieczność podn es е. 
n'a precy -:deolog'czno.organ zacyjnej w Okręgu | 
Oddz a!lach — dając za przykład pracę kilku Od- 
dz ażów. 

Na specjalne wyróżnienie zasluguje Oddział Dzer- 
żon ów, którego przedstaw'c elk» — tow. Kucharska 
Dina — sekretarz Oddziału — wykazała sę najlepszą 
postawą w dyskusj. 

Ме można również pominąć tow, tow, K k ew'cza 
ı Łoźm.ńsk.ego z Oddz ału Kłodzko, którzy wykazal: 
sę dobrą pracą i działalnością. 

Ne wolno zapominać również o tow. tow. Маге. 
niaku : Tolkjewiczu — z Oddzału Kam'enna Góra. 
którzy przodują w pracy. 

Z. pos'siwy delegatów — można wyciągnąć jeden 
wniosek, że za przykładem Oddz aiów: Kam ennej 
Góry, Kłodzka і Dzierżon'owa pójdą inne Oddz:ały, а 
zwiaszczą tow. Kusowski z Oddz.ału Bystrzyca. 
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Padkreślając przcę wspomneć należy o tych, któ- 
rzy do tej pory пе wykonali swej pracy, którzy 
jeszcze nie zdążyli wystartować. 

Do n ch n:leżą Oddz ały: Górą Śląska Lubln, Lu- 
bań, Strzelin : Ząbkow ce. 

Konferencja Samorządowców Doino-Śląsk ch — 
trwająca dwa dni — umocniła  pogłęb ła w ейте tak, 
że w przyszłośc. wszyscy nas towarzysze muszą jesz- 
cze bardziej powiązać się z calym ruchem zawoaJ. 
wym i z masam, członkowskimi — i tym samym 
stworzą mocne podsiawy do dalszego umacn сп a 
zdobyczy świta pracy, w imę wspólnego dobra — 
dobra mas pracujących — dobra Polsk! Ludowej. 

Konferencję zak:tńczono odśpiewan em p eśni robo- 
tn czych, Z. 8. 

UDZIAŁ PRZEDSTAWICIELA ZARZ. GŁ. 
W ZEBRANIACH INNYCH ZWIĄZKÓW 


Tow. E. Wal szczyk sekr. gen. był delegowany przez 
Kom sję Centralną Zw. Zaw. na plenarne posiedzen е 
Zarządu Gł. Zw, Zaw, Pracown ków Leśnych i PEZE- 
myslu Drzewnego orez na plenarne pos'edzen e OKZZ 
w Białymstoku. Na zebran'ach tych wy'głos ł refera- 
ty o temacie z obrad ostatn ego plenarnego posiedze- 
nia KCZZ. 

Mł, nam z tego powodu podkreślć naw ағап e 
bliższych і serdeczn'ejszych s'osunków związkowych 
z brainm: organizacjam związkowymi. 


Oddz: Nowy Sącz. 


Spiesząc z pomocą dotkn ę:ym powodzią, z ożył na 
ręce Prezydenta miasta na ten се] zł. 5.000.—. 


Z frontu współzawodn ctwa, 


Elektrownia Warsztvwska — Sz.andłr przechodni. 

„Elektrownia Warszawska za zwyc ęsiwo os арп е- 
le we wspólzawodnictwie pracy z elektrown а Łódz- 
ką otrzyma sztandar przechodn. 

Sztandar został ufundowany przez Centralny Za. 
rząd Energetyki. 

Jednocześn e 27 przodowników pracy z elektrown: 
otrzymą nagrody pien ężne". 


Laureatką ogólnokrajowego konkursu pisania na та. 
szyne została członk.n: n'szegx Oddz ału w Р otrko- 
w'e, Ob. Anna Paszkowska, 


Otrzymaną nagrodę w kwoce zł. 10.000 przeka. 
zała na dzieci po zaginonych w czasie wojny rodz - 
czch, k'órymi ореки;е sę Polskie Rad o. 

Skladamy Ob. A. Paszkowskiej życzen a z uzyska. 
nia pierwszego miejsca, jak równ eż podkreśl ć pra- 


Klub sportowy ,,Тгат- 
wajarz'* Katow.ce. W po 
śodku dyrektor Kolej 
Elektr. Zagł. Śl-Dąbr. 
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gn ету pękny czyn — przekazania 
grody. 


przez Ną ną- 


Na Wspóiny Dom Zjednoczonkj Рагі{ Robot. posz- 
czególne Okręgi naszego Zwązku dek:l.rują i prze- 
syłają ofirry. 


Jako jeden z pierwszych złożył z}. 10 000.— 
Zarząd Okręgu Lubelskiego 


— gdz'e jednocześn e w odpow edniej uchwale czy- 
tamy słowa Przewodn czącej Zarządu Okręgu Tow. 
G. Sadłówny: 

„Pragniemy być perwsi, nie tylko w wys-kośc: 
kwoty, lecz w chęciach : szczerość. przy zjednocze- 
nu obydwu рагі; robotniczych, Pierwszeńsiwo to 
pr.gnęllbyśmy mieć, ne z nnego, lecz tylko z tego 
względu, że u nas w trudnych początkowych wa- 
runkach wykuwa!a sę Nowa Polska Sprawiedliwośc: 
Społecznej. 

Drugim był 


Zarząd Okręgu Szczec ńrk/egh, 


stóry wyasygnował zł. 50 000.—, a ponadto złożył. 
kwoty — tow. tow. Przew. Nieporęt zł. 1.000.—, se- 
kreterz P'sarsk. zł, 1 000 —-, Momentowicz 1 000.—- 
zł, Kozieczyński, Otta, Grabowski, Leck, Pawl ck 
i Janowski po zł. 500.—-. 


DOTYCHCZASOWE WPŁATY OKRĘGÓW NA 


uroczystośc: 

sztandar 30-lecqa 
Związku Związku 

B'ałys:ok 4,422 — — 
Bydg «czcz 16.919 — 3.400.—- 
Częstochowa 1.320 — 13.200 — 

Gdańsk 13131329 4 = 
Katow се 18 046 — 12.198.— 

K elce 30/06 — — 
Kr.ków 31.044 — 29.440 — 
Lublin 7.687. — 6 100 — 
Łódź М:аѕ:о 15.767.— 164 315.— 
Łódź Woj. 5.873 — 2.900.— 
О1з уп 6 350.-— 9 500.— 
Poznań 26.579 — 15.910.-- 
Rzeszów 1.053 — 17.950.-— 
Szczec n 19 399.—- 5.200.— 
Wroclaw 7 690.— 7.000 — 
Warszawa Woj. 4 870 — 3.520 — 
trazem 190 779.— 290 633.— 
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Lądek-Zdrój. 


WCZASOWE NAGRODY 

Wydział Wczasów Zarządu Głównego — podobnie, 
jak w roku ub. ztpraszą wczysikich wczasew czów— 
Чо nap'sania swych wrażeń i uwag n, temat pobytów 
wczasowych, (Be'yczyć to może warunków, organ - 
zacj, sprawnośc!, co noleżałoby ulepszyć i popraw ё, 
ЇЕ również aryginalnych opisów m(ejscowaścj weza- 
sowaj itp). Rozm'ary wrażeń nie mogą przekraczać 
3 ston p'smą maszynowego lub ręcznego, czytelnego. 

Do napisani powyższego Wydział Wczasów Zarzą . 
du Głównego zapizszą równ eż Zarządy Oddziałów, 
które jak np. w ү. ub. Oddz'ał Nowy Sącz — zwołał 
zb'orową konferencję wszystkich wczasowiczów po 
ich pwrocie z urlopów — i zbiorowo omów ł 
„wczasy, 

Za nzjlepcze prace Wydział Wczasów Zarz, Gi. 
PRZEZNACZA 5 NAGRÓD, KTÓRE BĘDĄ PRZY- 
ZNANE W DRODZE ŁOSOWANIA — 

W POSTACI 5 JEDNOTYGODNIOWYCH BEZ- 
BEZPŁATNYCH POBYTÓW 

je * 

Zamieszczamy powyższe 
my o tym — ро raz drug. 

Jednocześnie rozpoczynamy drukować nad- 
syłane wrażenia wczasowe. 


* 


oraz przypomina- 


CZŁOWIEK... I CZŁOWIEK... 
W DOMACH WYPOCZYNKOWYCH 


Wykonanie każdego najlepiej pomyślanego i 
opracowanego problemu, ;dei і t. p. zależne jest 
jednak zawsze od człowieka, od jego osob'- 
stych wartości, od jego postawy społecznej 
względem zagadn'eń, którym ma służyć, Naj- 
lepszą sprawę wykrzywi zły wykonawca — do- 
bry zaś — z najgorszej uczyni — m:lszą. 

Tak jest i z realizacją wczasów, 

Wiemy wszyscy, czym są, co dają, 
służą. , 

Wiedzieć to dobrze również winni niektórzy 
ich real zatorowie, jakimi m. in. są kierownicy 
domów wyp, 

Oto dwa obrazki z tej samej dziedziny. 

Tak się złożyło, że tydzień urlopu spędziłem 
w miejscowości Z, a drugi w miejscowości К. 


czemu 


Przyjeżdżamy do Z, Zmęczeni drogą ja i żo-. 


na. Jesteśmy już w domu, adm.inistrowanym, 
przez jeden z naszych Okręgów. Wraz z nami 
przyjechało dziewięć osób z różnych stron kra- 


Dəm Wyp. „W-doc ągow.ec* 


oddz. Warszawa oraz zespół wczasowy, 


ju. I oto wstępne formalnośc: trwają o wiele za 
długo, W ciągu dosłownie godziny załatwione 
zostały dwie osoby. A więc ostatni z przyjeż- 
dżających dopiero za jakie 4 godziny, 

Prosimy i tłumaczymy, kierownictwu, by 
wzięło skierowana, dowody, Stanowczo się 
nie zgadza, musi zaraz wszystko mieć w po- 
rządku, Chcemy dać dla uproszczenia i do póź- 
niejszego rozliczenia równe kwoty, Też nie. Bo 
təki ma nakaz, regulamin. 

Jesteśmy wszyscy ludźmi pracy, rozumiemy 
wypełnien e obowiązków, lecz przecież z do- 
datkiem własnej myśli i odczucia, 

A tu nie. Zniecierpliwiony, lecz mimo to, mam 
wrażenie w tonie grzecznym — oświadczyłem, 
iż czekanie tak nam dokucza, że pójdziemy do 
hotelu, 

Poskutkowało, 

A przeceż można ulokować gości, niech s.ę 
umyją i odpoczną — i w czasie rozłożyć można 
dokonanie meldunku į wpłaty, 

Po tygodniu jesteśmy w miejscowości K. 

Dojeżdżamy do domu. I mimowoli jesteśmy 
już uprzedzeni i zastraszen* wstępnymi czynno- 
šc ami meldunkowo-admin'stracyjnymi. 

Tymczasem zaskakuje nas m ły i niefrasobli- 
wy uśmiech į słowa: — „proszę odpocząć, a przy 
sposobności, dzisiaj czy jutro, kiedy dogodn'ej 
załatwimy wpłaty i meldunek“, 

I dodaje, ciągle z uśm echem: „mam nadzie- 
ję, że skierowanie macie i trochę pien ędzy też. 
— Proszę się rozgościć, Zresztą deszcz leje już 
trzeci dzień, będziecie więc siedzieć w domu i 
ne uciekniecie*, 

Nastawieni na dłuższą formal'stykę, staliśmy 
zaskoczeni z niewyraźnymi, choć miłymi mina- 
mi, Poczuliśmy się odrazu, jak u s'ebie, wśród 
swoich. 

Ta sama kwestia — tak różn'e postawiona. 

Oto dwa przykłady — z podobnych sobie 
środowisk społecznych. 

I dochodzimy do porównań, 

Człowiek | człowiek. Piła drewniana 
odczuwająca, 

Jedne zadan'a — różne wykonania, 

Piszę to w formie takiej by nie szkodzić i ne 
chwalić, lecz, by się zastanowić dla ułatwienia, 
a nie komplikowania sobie wczasów i życ'a, 

Wczasowicz w Z. i w K. 
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ECHA 22 LIPCA 
TAKIM BYŁ MANIFEST PKWN.u 


Jeszcze ne uc chły echa wys:rzałów armatnich pod 
Chełmem, gdy na wyzwolonym skrawku zemi pol- 
skjej — 

Іев1па tymczasowa wiadzi, wykonawczą dla k'e- 
rowan'a waiką wyzwoleńczą Narodu, 

zdobycia Niepodległości i cdbudowy państwowości 
polsk ej, 

jaką był Polsk. Komitet Wyzwolen' a N:rodowego— 

ogiosjia h'sioryczny Мап fesi PKWN-u. 

* A * 

Mało jest aktów w m-szych dziejach, których waga 
byłaby równa znaczenu M=njfestu PKWN.u, kiadą- 
cego podwaliny pod wyzwoloną Polskę i stanow 4- 
cega pregram dzmokzacji polskiej. 

Man fes; PKWN.u przekreślł raz п z%iwsze usło- 
wania x prowadzenia w Pjisce usńsoju faszystow. 
skiego, do jak'ego dążył NSZ, dyktatury wojskowej, 
którą chaeli odbudować przedwojenni samatorzy, 22- 
konsp'rowani w Komendzie AK, czy też formalnej 
demokracj; burżuazyjnej, jaką chceli budow:ć Mi- 
kofajczyk i jnni rzecznicy móisresów kap tal' stycz. 
nych w Polsce, wsi magni przez sjły międzynaro. 
dowej burżuazji 

ж ЕЯ ж 

Proroczą wizją, a jednocześn'e twardo real'zow :- 
nym programem można nazw2ć Manjfes; PKWN-u. 
W pamę'nych diiiach lipe, 1944 г, „Zjednoczeni ku 
chwaie Ojczyzny w jednym Wojsku Polskim pad 
wspólnym dowództwem, żoinjerze pójdą obok zwy- 
cęsk'ej Armii Czerwonej dj, dalszych wilk о wy- 
zwolen e kraju — zapowiadai Man fest, Pójdą poprzez 
Polskę calą po pomstę nad Niemcami, 22 polskie 
sziandary załopocą ma ulicach stoljcy butnego pru- 
sactwa, na ulicach Berlina". 

W maju 1945 r, sitowa te przyoblekły sę w czyn... 

* k ж 

A dalej... 

Aby zaspokoić odwieczny pęd chłopsiwa p)-lsk' ego 
do ziemi — PKWN przystąpi nitychmiast do urze- 
czywistniema reformy rolnej... 

PKWN dekłaruje usoczyście przywrócenie wszysi. 
kich swobód demokratycznych, równości wszystkich 
obywateli bez różnicy rasy, wyznanią i narodowośti, 
wolności prgznjzacji politycznych, zawodowych, prasy 
i gum enia... 

Przyjaźń і bojowa współpraca, zapoczątkowana 
przez braterstwo bran: Wojska Polskiego z Атта 
Czerwoną, winny pzizekształeć sę w trwały sojusz 
i w sąsiedzkie współdzia.tnie pa wojnie... 

Granica wschodnią уппа być gran'cą trwalego sa. 
Siedztwa, a nie przegrodą mędzy nami a пасуш” tą- 
sad'mi і рх ппа być uregulowana zgodnie z za- 
ѕайа: ziemie polskie — Polsce, zeme ukrajńsk e, 
bałoruske į liiewskke — Radzieckiej Ukrainie, В а. 
łorusi i Litwie... 


Powrót do Mtki_Ojczyzny starego polskiego Po- 
morza i Śląska Opolski eg3, szeroki dostęp do Morza, 
polskie siupy graniczne nid Odrą — :0 dalsze punk- 
ty programu Man fesiu PKWN-u, 

* $ ж 

W ślad za zapowiedzami przyszły czyny. Dekret 
Pulski:go Komitetu Wyzwolenia N.rodowego z dnia 
6 wrześn а 1944 przeprowadza reformę rolną, 

25 kwieiną 1945 r. podpisany został w Moskwie 
układ o przyjaźni, рәш есу wzajemnej i współpracy 
pom ędzy Poiską a ZSRR. 

Powvóc.l śmy ną =4зге piastowskie дете nad Odrą 
i Nysą. 

ж ж 

Odbudowal śmy szkoln'ectwo na zasad:ch udostęp- 
mena wszys.k ch jego szczebli szerok m masom рга. 
cującym. 


* 

То był Мап+оз: ludzi chodzących mocny po zemi. 
Manifest, kóćry p йгаё1 włączyć walkę polskiego lu- 
du w mędzyn:rodową walkę z f'szyzmem, potraf:ł 
dzć swój wieiki wkłzd w tej walce — i odwrożnie, ze 
wspólnega m ędzynarodowego zwycjęstwa nad faszy. 
zmem potrafił przyn'eść korzyści dla narodu polskje- 
go i zwycęsiwa demokracji w Polsce. 

* = * 

Rzesze procown ków samorządowych i użytecznośc: 
publicznej wzięty czynny udział w swych ośrodkach 
— w onganizowan.u i współołganizowan u — uro. 
czystości w dniu 22 lipca 


ZAMACH NA PRZYWÓDCĘ KLASY ROBOTNICZEJ 
WE WŁOSZECH 


Na sekretarza gen. włoskiej Partii Komun stycznej, 
Palmiro Togliattj'ego dokonano zamachu. 

Trzy kule rewolwerowe iruf.ły w aortę, w opłucną 
i око] се żojądka, Stan zdrow'a Togliatti'ego jest po- 
ważny. Zamachow.ec został aresztowany. 

W całych Włoszech odbywają się demonstracje orèz 
strajki, jako wyraz świata pracy — przeciwko za. 
kusom faszyzmu na prawa robotnicze, których obroń- 
cą był Togliatti, 

Zamach to rozgrywki podżegaczy wojennych. To 
wyraz nenaw.ści do klasy pracującej. 

Św.at roboiniczy wszystkich krajów gorąco potę- 
pia zbrodniczy czyn, jnspirowany przez wrogów klasy 
robo.n czej, - 

К. С. Z. Z. w imienu zorgan zowanego świata 
pracy — przesłała do Włoskiej Generalnej Konfede- 
racji Pracy depeszę — so.ldaryzującą sę z postawą 
i oburzeniem włosk'ego ludu robotniczego. 

Przy tej sposobności przypominamy, że w k lka dn! 
później dokonano również zamachu na sekretarza 
gen. Komun stycznej Pariji Japońsk ej, Tokudę. 

Zamachy te świadczą, jakie metody stosuje «mpe- 
r.aln а anglo-ameryka, celem usun ęcia ludz, stoją- 
cych na przeszkodzie ujarzm:ania ich krajów przez 
m -nopol.styczny kapitał anglo_amerykańskj. 


бїт. 170 


EZ 


Ludzie złej woli czy krotkowidze 


Wracaiem zmęczony z przydług eg. п epo.rzebn.e 
zebr.in'a, gdzie їо, јак nejednokrotn e bywa, prze- 
lewa się z pustego w próżne. 

Wsiąpł.em do kawiarni, by przy „pół czarnej“ my- 
ślowo odpocząć, 

Szukając wolnego m.ejsca, 
n.e: „Może pozwol sz do nas“. 

Słowa te padły od зї Л ką w rogu sal, przy którym 
siedz ciłu dość liczne towarzystwo, Wszystk'ch wła. 
ściwie 2па:ет, za wyjątkiem jegomość д o charak е. 
rysiycznym „ски“ oka, 

Gdyby m. kto pow edział, że jeszcze tego wieczoru 
nab erze mnie kto na dyskusję, ne uwierzy:bym. By- 
łem pewnym, że ne nie zdoła mnie do tego zmusić. 

A jednak zrobił +5 neznany jegomość. Dz wn:e 
n esympatyczna gęba! 

Opow-adan e jego przechodziło mi mmo uszu. My- 
ślałem o czymś innym. 

Nagle dobiegry do mej św adomośc: słowa... „ра. 
trząc na wasze wys:łk. i propagandę wydźjności pri. 
cy, wydaje mi sę, że to zakrawa na paradoks. Wy — 
mówił z emfazą jegomość z „tekiem* — wyn szcze- 
ni wojną i okupcją — na gruzach — wydać macie 
resztki sił w nierównej walce z potęgą finansową 
zachodu... 

Poczuem sę nagle, jak zmęczony koń, któremu 
wb.to ostrogę, 

Odsunięta nerwowym ruchem szklanka, zadźw-ę- 
czała giośno. 


M 


uslyszałem zaprosze- 


Wszyscy spojrzel na mnie : mus.eli w doczn e coś 
dostrzec w moch oczach, bs п. е nastała c sza... 

Czułem, że całe zmęczenie gdzieś odeszło, Орапо. 
wałą mn'e chęć, by mu te wszystkie słowa wtłoczyć 
z powrotem do gardła. Wolnego... 

Opanowałem sę і mówiiem zupeinie spokojnie. 

Jak z poprzedn'ch wypowiedz; wywn oskowałem, 
przebywa Pan w kraju od paru zaledwie tygodni. 
Przyjąć za em muszę, że opinia pańskao naszym 
(słowo to podkreśl łem dob tnie) współz iwodn 'ciw.e 
pracy, nosi raczej charakter „importowy”, a nie wy- 
pływa ze znajomości rzeczy. 

Proszę o przyjęcie do wiadomości, że Tekordów u- 
stalanych przez naszych dz'elnych górn ków, czy 
włókn.arzy nie należy ściśle identyf kow.ć z zagad- 
nieniem współzawodnictwą pracy. 

Zanim określę tę różn се, pragnę Pana zapewn ©, 
że ustalane rekordy nie są wyn'kiem wysłku za 
wszelką cenę, Składają sę na niego tak'e elementy 
jak przemyślenie zagadn'en'a, zaplanowanie, wyko. 
пап'е, no i wreszcie kontrola, Jednym słowem orga- 
n.zacja pracy. 

Dziwię sę brdzo, że w swych określeniach „pel- 
nych wspó.czuc a" o :ch pracy, trudno było Panu 


SAMORZĄDOWIEĆ 


Nr 8 


znaleźć takie, które podkreśliłoby ich patristyzm : 
świadomość dz s'ejszej rzeczywistośc”. 

Dz 5, gdy przyjac.ele Pańscy z zachodu postaw li 
odbudowę gospodarczą Niemiec przed naszą, to dla 
ras, proszę Pana, stanow. to problem hamletowski 
„być albo ne być“. Musimy w tej walce wygrać, је. 
511 chcemy żyć Nie tylko {еј m ary skł:ani jesteśmy 

оп eść ofiary, mogę Pana zapewn б. 

Szkoda, że п'е namyślił sę Pan przyjechać do Pol. 
sk. dwa lata temu. Może metoda porównawcza w о. 
сеп е lego, co zrob ono z niczego i właściwie п czym, 
pański pesymizm w znacznej mierze by ziagadz ła, 

Nie celowym wydaje m. się mówić o nszych osią- 
gn ęcach. Niezbyt bystry nawet obserwator dosko- 
nale może je ocen С. Trzeba m еб tylko dobry wzrck, 

„Тек“ oka jegomością nabrał żywiołowego tempa, 
wprost rekordoweg 7, 

Nerwowym ruchem z:palił papierosa. 

Spojrzałem na otoczen'e і w.dzałem, że słuchają 
mne, ne ра глас nawet na jegomościa z „tek ет“, 

W.aściwe współzawodn ctwo pracy — c agnąłem 
dalej — polega n'e пі bie'u Tekordów, ale na przy. 
jęcu zobowiązania na wykonanie pewnego zadan a. 

Tu chodz przec'eż o rozbudzenie świadomej odpo. 
w.edz.alnośc. za dopełnienie przyję.ego cbowiązku, 
а со Za tem :dz'e, ulepszenia metod рггсу i jej wy- 
n ków, 

Towarzystwo się ożywiło. Skorzystał z tego jego- 
11256 z „t:ck'em* i zwiał „po ang elsku*, 

Niedługo zostałem sam. 

Myśl. mje krążyły około jegomośc a, kóry ne 
wniósł żadnej pracy, żadnego wkłedu w społeczne 
życie Polski, a który ubiera się w togę uprzedzonego 
kry.yka. Jakby ne był synem tej zemi.. Cz'ow ek 
złej wol, czy zaślep'eniec... 

Takm — przez współzawodn c.wo — pokazywać 
тєра sens i treść nowego życ'a... 


741. W erzbjcki, Kraków 


Ważne dla b bliotek 


WYDAWNICTWO „PANTEON“ 


WARSZAWA, ul Hoża 48. 


POLECA DO BIBLIOTEK: 
1. M. Pruszyńsk — W Tobruku, Narviku 


1 moskicie zł 650 
2 J. Iwaszkiewicz — S'ara Ceg єїп'а „ 200 
3. E. Remargue — Łuk Trumflny—wyd, II „ 650 
4. Моп‘вотегу — Inwazja na Europę "2250 
5. M. Gogol -— Humoreski ( lustrowane) „ 450 
6. 5. Ksielewski — Sprzys ężen e „ 450 
7. M. Zydler — Morze woła 300 


W powołaniu sę па nniejsze ogieszeni>, Wydaiwn'e- 
iwo udzjela 207% rabztu w ksążkiich lub w gotówce. 
Z.mówien a kierować do Wydawn c.wa „Panteon“, 
Warszawa, ul. Н^2а 48, P. К. O, I-4563. 
Wysyłka cdwrotną za zaliczeniem pocztowym 


SAMORZĄDOWIEC 


Ob. Dr. J. Litw п — Łódź, Pjo.rkowska 132. 


W sprawe przysłana ksążek, przedw!:jennych 
wydawnie.w Związku a to — 

Kłuski — Pos'ęnowar(e przymusowe w admini- 
stracji, 

Kałuski — Postępowanie adm'n str cyjne, 


Prawo w fnansach komunalnych, 


Niestety wojna zniszczyła całkowic e wydawn ctwa 
Związku, Nie mamy tych wyd. nawet w podręcznej 
b_bliotece, byśmy mogli wypożyczyć. 

Z fnansów wydane zostało po wojne ,P-daik. ko. 
munalne i finanse komunalne“ w opracowan u Не. 
browskjego į Kuchc'ńskiego. 

Natomiast ze swej strony prosmmy tutaj tych, któ- 
rzy moglby w/w ks ążki odsprzedać, by skontak:0- 
wali się pod w/w adresem. 


Ob. Fr. Zając, obrońca pryw. — Chełmno, 22 Stycz. 
na 5. 


W spaiżwie wydawn суа „Podzjał Admin siracyjny 
R. Р.“, 

Dziękujemy za młą ocenę w/w wydawn сіма. 

Pe'nego sp'su grom_d jeszcze nie ma. W fazie koń. 
cowej ustalanie nazw, Prawdopodobnie wydamy je 
w odpowiednim czasie. 

„Samorządowiec" ukazuje sę już trzec rok, a kom- 
pleiy można nabyć poza 2—3 wyczerpanymi. nume- 
rəmi. Rocznik jak i rzczna prenumerata zł 120. 


Ob. St. Szafarczyk W'dów р.а Rrdznce, pow. 
Gliwice. 


Trzy ostatne Nr „Samorządowca“ wysyłamy. 

O wszelk'ch innych wydawnictwach ogłaszamy w 
„Samorządowcy“, Polecimy kalendarz ,„Ѕатпогға. 
dowca“ 1948 r., stale aktualny. 


Ob. J. jakby w С emnogrodz:e? 


Dziw my się bardzo, że Obywatel jako pracown.k 
gminy, tylko ukradkiem przeczytał ostatn. Nr ,„S3- 
m=rządowca”, a innych nie, Pszecie, że czyta go tyl- 
ko sekretarz, a pracown cy wcale. 

Tu u nas czyni sę wszystko, by „Samorządow.ec'* 
doc'erał do kiżdego. Kalkuluję sę cenę poniżej ko- 
sztów wydawania — a więc dopłacą s'ę. Apeluje się, 
bv egzemplarz w każdym zespole pracy wszyscy ko_ 
nieczn'e czytali — a u Was, korzystać trzeba z nie- 
obecności sekretarza, by przeczytać. 

Zapytujemy serdeczne, lecz stanówczo — jak.eż 
to stosunki panują u Was — pańszczyźn:ane, Gdzie 
współpraca, harmonia, współdz:ałan e dla pełnego 
dobra gm'ny. Aż się tu prosi pytanje — kto to zacz 
ob. sekretarz į z jak'ej jest epoki, Jako starszy kole- 
ga winien być wychowawcą i przyjacielem. 

W Związkowym Konkursje Literack'm możece 1 
pow nn ście wzjąć udział. 

Wrażen'a i przeżycia wojenne i okupacyjne samo. 
rządowców są również tematem konkursu. 


Woźny gminy, jak і wszyscy pracownicy w 'nni 
bezwzględn'e otrzymać urlop. Plan urlopów w nien 
być dla wszystk ch sporządzony. 

Problem urlopowy jest obowiązk em tak praco. 
wn_ka, jak i pracodawcy, Że sekretarz ne chce ko- 
rzysteić z urlopu — ta żaden powód, by cały personel 
nie тігі o'rzymać urlopów. Co za s:osunk:? Sekre- 
iarz winen sę koneczn'e przewietrzyć і zobaczyć 
kawałek Nowej Polski — a personel cały w n'en być 
więcej uświadom ony, by nie pozwolć sę maltre- 
tować. 

To, że m ejscowość jest zdrową i letniskowe, nie 
ma wpływu na n.eudzielan' e urlopów. 

Nie dzie bow em tylko o zdrowe powietrze w cza. 
sie urlopu, lecz w równej mierze о zm апе właśn:e 
o.oczen'a. Tyle sę p'sze o tych sprawach j о zdoby- 
czy pracown czej jaką są wczasy — a u Was jak 
w Cemnogrzdzie za sódmą górą, 

Pon eważ m 'ejscowość Wasza leży na szlaku częs'0 
uczęszczanym, n'ewątpliwie wstąp my tam, przy naj- 
bliższej sposobnośc', po materiał! do „w ceniu ро. 
krzywy“. 

A песһ ten starszy kolega — sekretarz gm nny 
n'e będzie zanadto domyślny, kto to napisał | niech 
nie zechce się „odgrywać“, Jeśli bowiem stesunki 
iamte zgodne są z Waszym uwagam. — to jest on 
jedyn'k'em — dziwakiem i człowiekem дп а wczo- 
rejszego, 


Ob E. W., Grudz'ądz. 
W kwesti posiępowania admin 'stracyjnego. 


Rozporządzenie Prezydenta Rzeczypospolitej z dn. 
22 marca 1928 r, o postępowaniu admin'stracyjnym— 
zwarte jest w Dziennku Ustaw R. Р. z dnia 24 
marca 1928 r. Nr 36, poz. 341. Rozporządzenie to 
znowel:zowane zosłało rozporządzen em Prezydenta 
R. P. z dna 28 grudnia 1934 г. ọ unormowaniu wla- 
śc'wości władz i trybu postępowania w п екібгусһ 
działach administracji pańs.wowej (Dz. U. R. Р. 
Nr 110, poz. 976) į ustawą z dnia 11 ѕїусгп а 1938 r. 
o doręczan'u pism urzędowych przez gminy (Dz. U. 
NE Ne S%poz.* 16). 

Zwracamy uwagę, iż w Warszawie w г, 1946 za- 
częlo ukazywać się wydiwn'etwo M:nisierstwa Ad. 
m nistrecjj Publicznej p. t. „Przepisy z zakresu pra. 
wa айт n'stracyjnego*, które w różnych zeszytach 
omawiają interesujące Ob. zagadnien 2 

Z r. 1933 jest dr. W. Sup:ńskiego ,Postępowan:e 
administracyjne", 

Powojenną pozycją ksążkową jest Wit Klomow ec- 
к „Strona w pasiępowaniu adminis'racyjnym". 

Ostatnio zaś wyszło i znzjduje sę na rynku ksję- 
garskjim dohre i pełne wydawnic.wo Dr. 3, L ута: 
„„Posiępowanie admin'stralyjne' (admin, karno_ad. 
m'n. i przymusowe w admin.). Wydanie II z wy- 
czerpującym obj-śn'en' ami, orzecznictwem sądów 
najw. і okóln kami Mn. 

Cena zł. 780. 


Słu WA 


Zygmunt Pawiak: „Z.sady rachunkowości komu. 
nalnej*, Siron 182. Skład główny — Gospodarcze 
Zrzeszen e Samorządu Terytorialnego, Warszawa. 
Cena zł 500. 

W siedmiu rozdziałach autor dał jasny i zw ęzły 
wyklad rachunkowości komunalnej, przeplatany licz- 
nym. przykładam; ks ęgowan a obrotów finansowych, 
spotykanych w związkach samerządu terytor'alnego. 

W rozdz:ale I autor omawia pojęcie zw.azków sa. 
morządowych, zakres т cele ich działalnośc, źródła 
dochodowe tych związków, budżet, obroty budżetowe 
i pozabudżetowe, majątek i dlugi oraz zadania, jakie 
sę staw.a rachunkowości komunalnej, Są to w ado_ 
mości ogólne, kióre winien posiadać nie tylko rach- 
m.strz, lecz także każdy pracown К samorządcwy. 

Rozdz ał H trakiuje o rachunkach książkowych 
planie kont giównych. 

W rozdziale III zosta'y podane zasady kwalift.kowa. 
nią obrotów budżetowych i poz:budżetowych па 
konia główne, nie wyiączając rozrachunków z za. 
kładam. і przeds ęb.orstwami komunalnymi, 

Następny rozdział IV daje dokladny obraz sposobu 
prowadzen a ksiąg rachunkowych według systemu 


Szklane biurko — po raz drugi 


Stanątem do współzawodnictwa, Ggłaszając to w 
felietonie p. t. „Szklane burka“, Moje biurko miało 
być tik uporządkowane, jak gdyby wszystko w n m, 
jak w szklanym naczyniu było widoczne, Przel czy- 
łem się jednak z wieloma elementami, przyznaję się 
i przegrałem, lecz tylko chwilowo. Trzeba bowiem 
było wspólzawodn.c'wo biurkowego porządku wia- 
śc.w.e rozplanować w czilsie į możliwościach, 

W tym io okresie nachodz'li mn.e nieresanc., któ- 
rzy właśc.w.e nie wiedzieli z czym : poco przycho- 
dzą, lecz „sirzygl.* oczyma... Początkowo nie w.edzia. 
łem o co idzie. Lecz w końcu przyznawali sę, że 
przyszl. pArównać swoje biurka 2 moim — і na słowo 
muszę im w.erzyć, że ich są niemal szkl.ne, а mo- 
je — — — daleko mu do tego, 

Nagrodę wypłacjłem — na słowo : na рат еб. 

Lecz po urlopie staję znów do współzawodnictwa, 
również pod tym samym hasłem 

szkline biurko. 

Wiem już teraż, że oprócz jednorazowego porząd. 
ku — trzeba przesrzegać systemu, W edzialem со. 
prawda о tym już dawniej, lecz ne byłem uparty. 

Teraz chcę wygrać, Dla samego siebie, 41а własne- 
go choćby samopoczuc a. I dla skromnego włączen a 
się w wielkie współzawcdn'ciwa. 

* ж ж 

Na malutkich stacyjkach kolejowych lin; Боруа. 
dów — Lublin znajdują się olbrzymie tablce, z ru- 
brykami і napsem współzawodnictwo. 
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kszęgowości tabelarycznej (amerykańskiej), a ponad- 
to sposób prowadzen a ks.ęgowości przeb tkowej w 
samorządzie, Auior zupełnie słuszn'e podkreśla, że 
nie każdy model ks ęgowości przeb'=kowej w równym 
stopniu nadaje sę do poirzeb zw azków samorządo. 
wych, 

Rozdz ał V poświęcony jest omówien u dowodów 

— kasowo_rachunkowych (rodzaje dowodów, sprawdza- 

n.e pod względem formalnym i rzeczowym, asygnacie 
kasowe, noty memoriałowe, przechowywan e do. 
wodów). 
те rozdziale VI omówiony jest sposób prowadzen a 
ksiąg pomocniczych oraz ks.ęgi inwentarzowej i wre- 
szc.e 

w rozdz ale VII — sposób sporządzania sprawozdań 
rachunkowych. m esęcznych, wzgl. kwartalnych i 
rocznych, sposób popraw ania biędcw w księgach, jak 
rownież sposób zam;,kania i ctw.eran.a rachunkow. 
‚ Ksążka zaw ега 25 wypełnionych wzorów ks ag re_ 
jesirów 1 druków kasowo-razchunkowych. Na końcu 
ks.ążk. zosa.y podane obow-ązujące przep.sy kaso- 
wo.rachunkowe dla związków samorządowych. 
, Należy zaznaczyć, że mmo „suchego“ przedmiotu, 
jakim jesc rachunkowość, podręczn k Z. Pawlaka 
czyia sę łatwo, аг екі przys.ępnemu : jasnemu sty- 
low.. Omawiana ks:ążka jest po wojnie jedynym w 
polsk ej literaturze fachowej — podręczn k.em та- 
chunkowośc. komunalnej, którego brak dawał s.ę do- 
tkliwie odczuwać ро wcjnie. 

Ks.ążka Z, Pawlaka niewątpl.wie stanow: poważną 
pomoc w zakrese doksziałcenia zawodowego rąch. 
mistrzów samorządowych. j. А 


Tablice, jak pół budynku stacyjnego, a personelu, 
k lka zaledwie osób. 

І nic na tablicach n'e napisane. Ne wą p ę, że w 
k.żdym najmniejszym zespole — той уе jest wspól- 
zawodn.ciwo. Niewątpliwie mają też normy i kry- 
tera — —. 

Lecz obawiam sę, by zewnętrznymi tabelami i ta. 
blicem. n.e położyć s.mej akcji by nie wpaść 
w wspórzaw-dn'ectwo w biurokra ут e. Oczyw ście 
nie posądzam o to zespołów spod tych ‘ар! с kolejo. 
wych, gdyż 2 okna wagonu nje można niczegj Osą- 
dzać. Niemn ej nasuwają m: się takie uwagi, 

* + ж 

Z p.seżerką zagadałem się па tenże emat. Nau- 
czyc.elka. Opowiada mi, że w jednej ze szkół zro- 
biono wspó.zawodniciwo, takje automatyczne, przy 
końcu roku szkolnego. Nie uczniowie, ne klasy, ne 
samorząd szkolny, czy klasowy, nie w oparc'u o św a. 
domość uczn ów... Lecz podz'elono, pomnożono, po- 
doedaw.no į poodęjmowano liczbę opuszczonych dn: 
1 godzn przez uczniów w danej klasie w porówna- 
nu z inną. Klasyf kacyjne по у końcowe podsumo_ 
упо tu 1 tam i porównywano. Ро co, chyba po to, by 
nauczyc.e:stwo współzaw ddn.czyło w szybkości орга. 
cowania, niepotrzebnych п коти, zestaw eń. To już 
hs'er'a, mjająca się z pojęciem współzawodnictwa. 


ЕУ * 
* 


Wniosek prosty z tych migawek, (tak z mojego 
szklanego burka, jak i innych), że zasady współ- 
zawodnictwa należy rozsądnie opracować i rozumn'e 
zas osować. 

Idzie о жуп кі istotne — a nie o pokazanie stę, 
choćby z n czym. J. 7. 


BIRUTOTEKARZ 
Zarząd Mejski w Pab'an'cach 
zaangżuie са татат, 
K:erown'ka Pub!cznej R bl oteki Mejsk ei 

z praktvka b bl'oteczną. Warunk: do omówien а 
M'eszkanie zapewn one. 

7ełoszen'a z życ orvsem oraz cdn'samj św adectw 
należy nrzesyłć do Zarządu Miejsk'eg« w Pabani- 
cach, Wydz ał Ogólny. Prezydent Miasta: 

W. Doleski 


Wydział Powjatowy w Gryficach nad Беда woj 
Szczec ńsk'ego 

ogłasza konkurs na stanow sku: 

1) Sekretarza Wydz'ału Pow'atowego. 

2) 7 су Insnektora Semorządu Gm nnego 

3) Kerownika Rachuby, 

4) Referenta pod tkoweg”» 

Do stanow'sk tvch przewidziana jest grupa unosa- 
żen' a — dla Sekretarzą Wydz Pow. od VII — ҮІ їеј, 
do pozostałych od IX—do VIl-ej. zależnie od nosa. 
danvch kwalfkacjj wraz ze wszystkimi dodatkam:. 

Mieszkanie zapewnione. Podan'a wraz z żve orvsa- 
m' i adpisami śwadectw k'erować до Wydz'ału Po- 
w'a'owegn w Gryf each nad Rega. 

St-now'ska do obiec'a od zaraz. 

Przewodniczący Wydz. Powiatowego 
Starosta: 
B Orłowski 


Wydz*ał Pow'atowy w Jaworze (Dolny Śląsk) 
poszukuje kandydatów na następuiace stanowiska: 
sekretarza gm nneg» w jednej z podm 'ejsk ch gm n 
oraz 
9 zasteoców sekretarzy gm nnych. 
Stanow 'ska sa do obiecia rd zaraz 
Kandydaci winni odvow'adać kw?lif'kaciom wy- 
mesanvm w roznorzadzen u Mn. Spr. Wewn. z dna 
211134 r. (Dz U R Р Nr 18 woz. 144). 
Podan'a należv wnosić do Wydz аш Powiatowego 
w Jaworze, Śl D. 
Przewodniczący Wydziełu Pow'atowego: 
w z. E Krogulec 
Wicestarosta 


ZAOFIAROWANE 


Doświadczony dłusoletn samorzadow'ec z referen- 
cjami na k'erown czvm stanowisku pragnie утеп 6 
mieisce pracy — reflektując również na poważn ejsze 
k erownicze stanow'sko 

Zgłoszenia do Red, „Samorządowca!* dla J. G. 

Zarząd Gminny w Jasnej powiat Sztum, woj. 
Gdań-k 

ogłasza konkurs na stanow ska: 

1. Referenta podatkowego z uposziżeniem X do IX 
grupv płac z wszelk'm' dodatkami. 

2 Referenta wojskowego z uposażeniem wg. XIX 
grupv nłec z wszelk'mi doda*kam.. 

3 Reterenta Op'ek; Sno'ecznej z uposażeniem wg. 
ХІ gruvv płac 7 wszelk mi dodztkam;:. 

4 Referenta Ew'den€j Ludności z uposażen em wg. 
XI grupy p'ac z wszelkimi dodatkami. 

Warunkj m'eszkan'owe do omów'ena па mejscu. 
Podania z odpsam' świadectw należy przesłać do 
Zarządu Gm'nneso w Jasnej. poczta Jasna, powiat 
Sztum. woj. Gdańsk. stacja kolejową Stzrepole. 

Stanow.ską do objęcia od zaraz. 

Wójt Gminy: 
Czajka Jan 
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woj 


pow. Słiwno, 


Zarzad Gminny  Lejkowo, 
Szczec'ńskie 

ogłasza konkurs na stanow'sko 1) referenta rol- 
nego | 2) rachm'strza gminnego z unosażeniem ws. 
IX grupv płac wraz ze wszelk'm'” dodatkam:. 

Poden'a n?leży k'erawać wg. powyższego adresu. 
Posady do ob'ęcia od zaraz. 

Wójt gm nv Lekowo 
Bag'ński Daniel 


Zarzad Gm'nny w Bobrowe powia'u brodn'ck'ego 
poszukuie od zaraz: 

1) rachm'strza z dokładna zn'iiomośca prowadze. 
n'a rachunkowości gsm'nnei uposażen'e wg. VIII gru. 
ру wraz z wszelk'mi dodatkam ; 

2) referenta podatkowego. uposażen'e ws IX gru- 
pv wraz z wszelkim* dodatkami, Warunk’: mierzka- 
niowe də omówienia, Pękna okolica, bogaty 
kraiobraz. 

Reflekłuje s'e na sły fachowe z odbvta praktyka. 

Podania z dołaczen'em żvcicrysu * św adectw"mi 
doivchczasowej pracy składać do Zarządu Gm nnego 
w Bobrowie. 

Wójt gm'ny: 
Czestaw Z'mnoch 


Wyvdz'at Pow*atowy w Radomsku 
poszukuje 1 87у f'chawei — samorzadowca — do 


dzalu inspekci" na referenta spraw етіппусһ. Wv- 
masana jest dłuższa praktyka с śTredne 'wykształ. 
cenie. Wynagrodzen'e — do omówien'. 


Przewodn czący Wvdz'ahu Pow. 
Starosta Pow: 

w z. Warław Lis 
W.cestarosta 


Wvdzał Powa'owy w Miawe 

ogłasz" konkurs na stanow'ska: 

1) buchaltera Wydziału Powiatowego i 

2) referenta spraw gminnych. 

Do stanow'ska buchaltera przew'dz'ane jest wv- 
n*erodzen'e wg VI—VTI gr. upos nrac. sam'frzado- 
wych z możl wośc'a otrzymana dodatku do 10000 
zł mies'ecznie za prowadzen'e buchalterjij Pow at. 
Przeds'eb'orstw Samorzadowvch, 

Do stanow ska Referenta Spro"w Gm nnvch przy. 
w'azane są pobory wg VII st. st. prac. szmorzad phis 
dodatek za ew prowadzen e - spraw Pow'atowego 
Funduszu Emerytalnego. 

Dla obu pracowników przy wvkazanu sie Znajo- 
mośc'a samorzadu jest w berspektywie awans ma 
stannw'sko Sekretarza Wydziału Pow'atowego lub 
Inspektora Samorzadowego. 

Stenow'ska do cbiec'a od zaraz. 

Podana z życ orysem i odo'simi świadectw skła- 
dać należv dn h'ura Wydz 'ału Powiatowego w termi- 
ne do 15 VIII 48. 

Oferty nie uwzgelednione nozostaną bez odvow edzZi. 

Przewodniczący Wydz ањ Pow'at*wego 
Starosłai: 
Mgr T. Jaworski 


Уут Powiatowy w Mekowie Maz, 
przyjm e od zaraz 

Sekretarza W. P. z wynegrodzen em da Cmów'en'a 
oraz do iednei z gmin — Sekre'arza Gminy. Podania 
kierować do Wydz. Pow. w Makowie Maz. 
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Nauka języków obcych 
dia wszystkich 


„Spółdzielnia Wspólprica* Towazzystwa Przyjzźni Polsko-Radzieck'ej wydaje tablice Ściennej Nauki 
Języków Obcych. 

1. Nauka polega na podawaniu na drukowanych t.bl'cach rozmówek specjalnie psychologicznie opra- 
cowanych, a tłumaczonych na 9 obcych języków. 

2. Ukazywać się бейге jako wydawn ctwo stałe w tabl.cach śc ennych mn'ej więcej co dwa tygodnie, 
aż do zzkończenią nauk:, К бга obejm e ckoło 80 tabl e, 

3. Tłumaczenie polega na podawaniu wymowy obcej w fonetyce polskiej i w pisowni w/g rzeczyw '- 
stej psowni obcych narodów. 

4. Tabl ce obejmują obecnie łącznie naukę 10 języków: polsk ego, czeskiego, rosyjskiego esperanto, 
włoskiego, francuskiego, angelsk ego, szwedzk ego, n'.emieck ego i hiszpańsk'ego. 

5. Rozmiar table wynos. 200x140 ст. 

6. Omaw.any system nauki obcych języków wzrakowo p.męcjswy stanowić będze jedyny w swom 
rodzaju środek do upowszechn enia kultu dla językozniwstwa wśród szerokich mas pracujących. 

7. Tablice te zawieszane w św e licach, stołówkach, biurach czy poczekaln ach — zarządów gmin, 
m'ast, wydz ałów powiatowych, dyrekcjach z«kładów, lokalach związkowych 1 +. p., przyczynią sę 
do popularyzacj? językoznawstwa i ułatwią wjelu poznane języków obcych. 

8. Т-01 се każda oddzielnie obejmuje 10 języków jednocześn e. 

9. Akcję powyższą popiera również Komisja Centralna Zw ązków Zawodowych. 

Cena tablicy wynos: zł 180,— 

Zaprenumerować należy możliw e ;dwroćn'e trzy pierwsze tabi ce za sumę zł 540— 

Tablic ma być 80 — wydawane co dwa tygodnie — а węc nauka przew dziana na okres około 3 lat. 

Koszt w łącznej kwocie zł 14.400 — płatny ratamj za każdą tablicę. 

Zamówien'a k'erować należy do Spółdzielni „Wspólpraca“ Towarzystwa Przyj:źn! Polsko.Redz eck ej, 

Warszawa, Ratuszowa 21, 

Należność wpłacać bezpośrednio na konto Р. K. O. Nr 1-4684. 

Ze swej strony — zapoznawszy sę bl'żej z metodą i układem tablic — zalea my nabywanie wszyst- 

km naszym komórksm i ри my о to wszys'k e Zwązki Samorządowe i Dyrekcje Zakładów Pracy. 

Uważamy akcję tą za jedną z form dokształce п owych, 

Pomniejszony wzór tablicy Nr 1 zam eszczamy obok, celem dok'adnego zori'entowanja o wartości 

1 znaczeniu propagowanej metody nauczania języków obcych. 

Naśladown ctwo wydawn 'ctwa zastrzeżone w U. Р. R. Р. Nr Р. 72943 z dn. 5 czerwca 1948. 

Nakładem „Współpracy” Sp. z odp. udz. Tow. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, Warszawa, Ratuszową 21. 

Tablicę odbito w Drukarni Wojskowego Instytutu Geograficznego w Warszawie. 


WZÓR ZAMÓWIENIA 


Nazwa 'ns:ytucji zamawiającej 


Spółdzielni ,Współpi:ca* 
"Sowarzysiwa Przyjaźni Polsko.Radzjeck ej 
Warszawa-Praga 


ut. Ratuszowa 21 
Zamzwiamy tablce „Ściennej Nauki Języków Obcych“ 


— egz. table, Nr 1 po zł 180.— — zł — 

— egz. table. Nr 2 po zł 180— — zł — 

— egz. tablie. Nr 3 po zł 180— — zł = 

Razem zł . 
którą to kwotę przekazujemy równocześnie na Wasze konto w Р. К. ©. Nr 1-4684. 

Adres _. 
Pocztą Podp s zamawiającego 
Miejscowość 
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Napoleon w sutannie 


Może właściwszym byiby tytuł: 

A tu się рай, jak...... 

lecz tytuł z Napoleonem jest chwytl wszy i może 
złośliwszy. Piszącemu zaś zawsze dze о to, by temet 
jego chwycił czyteln'ką ı był przeczytany. 

Lecz do sprawy. Może uda się w św ąteczny, późny 


i gracy wieczór — јако t:ko а możlwie nap аб, 
otóż: 
Gdy przeciwnik twój — chwal. cę — uważaj, bo 


wiaśnie usypia twą czujność i nóż w plecy szykuje. 

Jest to i nieszczerość i bardzo а bardzo nieładnie. 

Na kanwie takej, wprawdzie nie mojej, lecz mą- 
drej maksymy, rzecz ma się tak: 

W miejscowoścj jednej — straż pożarna obchodzi 
swe X.lec'e. Funduje tablicę marmurową, p.m ątko- 
wą, podkreśla zasług; żyjących, zmarłych į pomord 1. 
wanych przez okupanta członków straży, Zbera na 
ten cel fundusze, rob: loterię... 

Któżby nie pomógł tak popularnej, społecznej in- 
stytucji, stojącej na straży тіеп а przed żywiołem... 
Ktąż bow em zawarł kontrakt z losem, że go nie- 


szczęście om nie, į że właśnie strażacy nie będą ти. 


s.el. go ratować, 

Któżby śmiał jm przeszkodzić w ch dobrym dzia. 
Тали. 

A jednak... 

W tejże samej m ejscowości buduje sę dom para- 
спу. Że za duży, że za drog‘, i że ға 10 lat nie bę- 
dz'e ukończony, nie moja rzecz, bo ktoś jnny — a nie 
ja, plany układał i co ważniejsze zatwierdzał. 

Mnie natomiast obchodzi to, że w tych samych 
dniach, gdy straż zbiera fundusze na swoje cele, za- 
czyna się krzątać і komitet domu paraf alnego, koło 
tego samego, lecz oczywiście dla siebie. 

Dwie akcje zbiórkowe — w jednym czasie — w 
małej m.eśc nie, to j niezdrowa konkurencja społecz_ 
na i nieładne, no i obydwie strony n'e osiągną na- 
leżytych wyników. 

Straż, którą to i do tańca j różańca — dze na 
komprom s i proponuje (а c. sam. ludzie w straży 
i parafii): „Zróbmy razem, wspólne і wyn:k.mi sę 
sprawiedliwie podzielimy". Zebrały sę obydwa xo- 
mitety i taką jednolitość działania postanowiuy. 
Zgoda przecież buduje. 

Lecz straż została tylko uśpiona 


Вэ oto dnia następnego... z ambony ogłasza sę, że 
wypuszcza się lisię skladkową na dom parafialny i 
należy uw=żać, by nie роту! ё lsty parafialnej — z 
jakąś tam lsią, jakiejś organ zacji... 

I to z ambony... 

Więc straż pożarna, to jakaś tam org nzacja.. 
a wczoraj uzgodnili wspólne dz'ałan e... 

I tu Kochany Czyteln ku masz zas'osow.nie ро. 
wiedzonką przytoczonego na wsięp e, że strzeż się. 
gdy przec wn'k twój cię chwal, а tam chwal! stra_ 
żaków, A jakże, I chcieli przechytrzyć, 

Lecz straż ne w ciem ę bita. 

Dyżurny sirażak, a dobry jednocześnie paraf an n, 
siysząc z ambony {зке slowa o swej straży, w której 
niemal 40 lat przesłużył — przec erą Cezy i uszy — 
1 w te pędy... z bram kościelnych. 

A potem gwizd, gong — alarm. 

Lecą zewsząd strażacy. Świą:yna opustoszała, 
W „pół pac erza“ oddział już gotów do akcji... 

Gdzie się pal.?.. pytają mieszkańcy, pelni trwog:. 

А pal. sę w ciemnych zakamarkach pleban'i. Palą 
sę więzy współprecy i podwaliny zgody. I kto je 
podpal +.. 

Myślano, że z ambony „położą straż“, lecz się po- 
ту1-по. Rozgoryczona do żywego straż — robi do- 
raźn'e alarm. 

Ортотп:е mi з е ten alarm podoba. 

Lecz, со to mą wspólnego z tytulem n.poleońsk m... 

O:óż Napoleon (którym za jego amb'cjonerstwo, 
okupywane kosztem krwi tysęcy...), osob śce się nie 
zachwycam — miał w.ele dobrych і mądrych myśli 
1 zdań, Między innymi, jedn% mn еј znane, а to: 

„је wybitny człowiek znajdzie się w środow.. 
sku, w którym nie może sę właściwie wyżyć — sieje 
sę mąciwodą"... 

Nie tw erdzę, by ten ktaś z domu раг. Ѓ`аІперо był 
Wybitny lub Niewyb-tny. Nie mam powodu twier. 
dzć, by miejscowość owa była terenem poniżej Wy- 
b inego, czy powyżej Niewybitnego, lecz miał rację 
Napole:n, że ktoś tam тас. wodę, 

Co wyżej napisalem nie m:m zam aru odwoływać, 
chyba tylko, że działo się to nie w tę, a w tamtą 
n:edzjelę, со zresztą nie ma znaczenia. 

„Trzeba z żywymi naprzód iść = po życie sięgać 
nowe"... 

Jeż 

Р. S. 1. Za najlepszy pomysł do zilustrowania po- 
wyższych „pokrzyw' lub za projekt ilustracj: (wiel. 
kości pocztówki), najlepiej ujmujący temat — prze. 
znaczamy zł. 500. Nagrodę ię wyślemy autorowi, któ- 
rego pomysł wykorzystamy lub projek, zam eśc my 
w „Samorządowcu*.  Termn nadsył nia upływa 1 
września br. 

Р. $. 2. Na rzecz Straży Pożarnej w Pi.aseczn'e koło 
Warszawy pozwalam sobie ziiożyć zł. 500 
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